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JUTRO 


zai przeciw konferencji premjerów 


Referat miwvisira Jana Piisudskicóo © Komieczności 
wzbudzenia zaufania w kraju 


Warsz, koresp. „Głosu Poran 
nego* (Fr.) telefonuje: 

Wedle wiadomości otrzyma- 
rych w Warszawie marszałek 
Piłsudski przyjeżdża jutro 0 % 
8 zrana do Warszawy. 

W związku z powrotem mar- 
szałka Piłsudskiego w kołach 
politycznych mówi się wiele o 
konferencji premierów. Wedle 
jednych informacji konferen- 

-cja odbędzie się dnia 23 b. m. 
: w Spale lub w Warszawie. We- 
dle innych informacji konferen 
«ja zostanię adroczona do ma- 
ja bez wyznaczenia daty. 

Na temat tej konferencji sły- 
chać zresztą wiele plotek. Po- 
dajemy je z obowiązku infor- 
macyjnego. Mówią, że minister 
'Pieracki 1 marszałek sejmu 
Świtalski są przeciwni tego ro- 
dzaju konferencji, gdyż = jak 
to okazało się w Spale, pro- 
wadzg one do narad nad zmia- 


ną obecnego systemu  rządze- 
nia. Natomiast premier Pry- 
stor przeciwnie jest gorącym 
zwolennikiem tych konferencji 
Wśród powtarzanych przy tej 
okazji plotek mówią, że jakoby 
w porozumieniu z premierem 
Prysterem minister skarbu p. 
Jan Piłsudski miał przygoto- 
wać referat dla pana marszałka 
o sytuacji gospodarczej. We 
wnioskach, płynących z tego re 
feratu, wybitne miejsce zajmu- 
ja wywody o- konieczności 
wzbudzenia zaufania w kraju, 
zjednoczenia wszystkich sił 
twórczych dła wałki z pogarsza 
jaca się sytuacją gospodarczą ! 
finansową. Memorjał ten ma 
być wręczony, wedle tych po- 
głosek, jeszcze przed konferen- 
eją premierów, © ilehy ona do- 
szłą do skutku, albo zamiast 
tej konferencji, gdyby jej mía- 
ło nie być. 


Uroczystości 
w Falticeni 


FALTICENI, 21 kwietnia. — 
(Pał.j — Pan marszałek Pi'sud 
ski przybył do Falticeni celem 
objęcia szefostwa 16 pułku pie 
choty rumuńskiej. Stacje, któ- 
remi przejeżdżał pociąg pana 
marszałka były udekorowane 
flagami polskiemi i rumuńskie- 
mi oraz zielenią. _Gromadziły 
się na nich liczne tlumy. Po- 


ciag udekorowany był flagami 


i zielenią. W Falticeni wycho- 
dzącego pana marszałka powi- 
tat na peronje gen. Todescu, da 
wódca brygady gen. Florescu i 
dowódca brysjądy Jomescu, do- 
wódca pułku Kaintz oraz pre- 
fekt Tempeanu i burmistrz mia 
sta Tatos, który wręczył panu 
marszałkowi chleb i sól. * Na 
dziedzińcu koszarowym marsza 
fek dokonał przeglądu pułku. 


| Dewódca pulku wygłosił prze- 


mówienie, zaznaczając, że 
„pułk oddaje się w wierną służ 
bę swemu szefowi”. Następnie 
marszałek przyjął defiladę puł- 
ku. Wieczorem odbyło się w 
kasynie przyjęcie. Oficerowie 
pułku złożyli panu marszałko- 
wi w darze złotem haftowany 
mundur pułku. 


Marszałek w Kiszy” 
MIOWIE 
interesował się komu- 
nizmem 
O pobycie marszałka Piłsud- 
skiego w Kiszyniowie donosi 
dziennik bukareszteński „Uni- 

versul* co następuje: 

W dniu 17 b. m. marszałek 
Piłsudski, goszczący w konsula 
cie polskim przyjął w południe 
gen. Cinciułescu, dowódcę III 
korpusu armji, a popołudniu 
gen. Raseanu, ministra Bessa- 


rabji. Wizyty miały charaktet 
kurtuazyjny. Marszałek intere- 
sował się sytuacją kraju nad 
Dniestrem, sprawą zbiegów Zz 
Sowietów,  przeprawiających 
się przez Dniestr i ruchem ko- 
mumistycznym. 

Zdziwiło marszałka  Piłsud- 
skiego, że ruch komunistyczny 
szerzy się w Bessarabji wśród 
żydów sjonistór:. 

— W Polsce — zauważył 
marszałek — żydzi sjoniści są 
największymi wrogami komuni 
stów: 

Inny dziennik „Averul* do 
nosi: 

Z powodu lekkiej miedyspo- 
życji marszałek Piłsudski nie 
opuszczał apartamentu swego 
w poselstwie i oprócz genera- 
łów Raseanu i Cinciulescu nie 
przyjmował nikogo. 

Przyjęcie, jakie było projek- 
towane, zostało odwołane. 


Zagrożona sytuacja Francji 


Tardieu nagie wezwany przez BMomcoura 
W Genewie przygotowuje się wielka gra między mocarstwami 


PARYŻ, 21 kwietnia. Wczo- 
raj wieczorem premjer Tardieu 
był wezwany do telefonu przez 
Bonconra, który obecnie znaj- 
duje się w Genewie. Rozmowa 
trwała około kwadransa. Po 
jej ukończeniu, premjer Tar- 
dieu oświadczył, że najbliższym 
pociągiem będzie musiał wyje- 
chać do Genewy. 

Jak donosi „L'Ordre'*,: Bon- 
cour uznał sytuację Francji w 
lidze narodów za zagrożoną i 
dlatego postanowił wezwać pre 
mjera Tardien na pomoc. Sam 
czuje się jakoby zbyt odosob- 
niony, by móc skutecznie bro- 
nić interesów Francji. 


Wczoraj o godzinie 17,58 
Mac Donald wylądował na lot- 
nisku pod Paryżem. Premjera 
amgielskiego eskortowała an- 
gielska eskadra lotnicza aż da 
Le Bourget. Niezwłocznie Mac 
Donald udał się do ambasady 
angielskiej i po kilku chwilach 
wypoczynku odjechał na Quai 
d'Orsay, gdzie natychmiast 
przyjęty był przez premjera 
Tardieu. Rozmowa między obu 
mężami stanu trwała trzy kwe 


dranse. O godzinie 21.45 w po- 
czekałni ministerjum spraw za 
granicznych Mac Donald i Tar- 


dieu stanęli przed aparatami 
fotograficznemi. 

Po zakończeniu rozmowy; 
premier Tardieu oświadczył 


wabec zgromadzonych przedsta 
wicieli prasy co następuje: 


„W przejeździe swoim przez 
Paryż premjer Mac Donald wy 
raził chęć  rozmawianra ze 
mną; pośpieszyłem. jaknajchęt- 
niej zadośćuczynić jego żąda- 
niu.  Omówiliśmy wszystkie 
kwestje, interesujące oba na- 
sze kraje a zwłaszcza sprawę 
konferencji w Genewie.  Po- 
nieważ w równej mierze, jak 
i mój wybitny kolega angielski 
miałem chęć kontynuowania 
tych rozmów, postanowiłem 


wybrać się z nim do. Genewy. 


W drodze będziemy mogli. rozi 
mawiać w dalszym ciągu. Po 
przybyciu do Genewy będą 
również omawiane różne spra- 
wy że znajdującymi się tam o- 
becnie mężami stanu i powTó- 
cę do Paryża jutro lub poju- 
trze. 


"wania francuskiego 


W otoczeniu premjera po- 
twierdzają, że nie weźmie on 
udziału w dyskusjach, jakie 
mogą się wywiązać dzis w Ge- 
newie; a ograniczy się tylko do 
rozmów, jakie zapowiedział z 
rozmaitymi politykami. 


Mae Donald i Tardieu opu- 
ścili Paryż o godzinie 21.50. 


Narady genewskie 


GENEWA, 21 kwietnia. (P. 
A. T.) — Tardieu przybył dziś 
rano do Genewy. Niespodziewa 
ny ten przyjazd pozostaje w 
związku z rezolucją, zapropo- 
nowaną wczoraj przez sir 
Johna Simona w sprawie u- 
chwalenia- zasady .. zniesienia 
pewnych rodzajów brani. 


Ten projekt rezolucji, - -jak 
wiadomo, przyjęty był, przez 
koła francuskie bardzo nie- 


życzliwie. Koła te uważają pro- 


jekt rezolucji za próbę storpedo 
projektu 


oddania do dyspozycji ligi na- 


„rodów pewnych rodzajów bro 
nii w kónsekwencji proklamo- 


wania zniesienia tych rodzajów 
broni nawet bez. dyskusji nad 


 problematem bezpieczeństwa. 


GENEWA, 21 kwietnia. (P. 
A. T.) — Dziś zrana przybył do 
Genewy premjer Mac Donald. 
W ciągu dnia dzisiejszego Mac 
Donald odbędzie szereg roz- 
mów. W południe Stimson bę- 
dzie podejmował premjera Tar 
dieu i Mac Donalda śniada- 
niem. Po południu Mac Donald 
ma odbyć z. kanclerzem  Brii- 
ningiem rozmowę, w czasie któ 
rej omówione będą prace kon- 
ferencji rozbrojeniowej, proble 
matu naddunajskiego i zagad- 
nienia odszkodowań. 


GENEWA, 21 kwietnia. (P. 
A. T.) — Zaraz po przybyciu 
do Genewy, o godzinie 10 rano 
premjer Tardieu przyjął ame- 
rykańskiego sekretarza stanu 
Stimsona, któremu towarzy- 
rzył Norman Davis, 


` 


r rak 


Oświetlenie 
prasy francuskiej 


PARYŻ, 21 kwietnia, — Pra 
sa paryska żywo omawia nagły 
wyjazd Tardieu do Genewy. 

„Journal“ pisze: 

„Krok premjera Tardieu nie 
zaskoczył tych, którzy uważnie 
śledzili tok obrad w Genewie,i 
którzy rozumieją, na co wła- 
ściwie zanosi się na konferen- 
cji rozbrojeniowej. Anglja i A- 
meryka wysuną wkrótce tezy, 
sprzeciwiające się wyraźnie mię 
dzynarodowemu bezpieczeń- 
stwu. Jest to jasne. Nie wie- 
my, co mówił Mae Donald, lecz 
wymiana zdań z angielskim 
mężem stanu musiała da tego 
stopnia zaniepokoić premjera 
Tardieu, że uznał za konieczne 
udać sie do Genewy“. 

Według „Matin'a* ambasa- 
dor amerykański Edge w Pary- 
żu zakomunikował premierowi 
Tardieu, że Stimson pragnie z 
nim odbyć dłuższą rozmowę. 
która będzie dalszym ciągiem 
rozmowy w Paryżu. 

(Dokończenie na sfr. 5) 
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ale nigdzie nie uda mu się opanować rządów 


Berlin, w kwietniu. 

Decydujący dzień 24 kwiet- 
nia się zbliża. Agitacja docho- 
dzi do zenitu, a wszystkie 
stronnictwa wzywają ludność 
do jaknajliczniejszego wzięcia 
udziała w wyborach. Fakt, że 
w wyborach niedzielnych brać 
będzie udział większość ludno- 
ś«i niemieckiej, nadaje wybo- 
rom tym specjalne znaczenie. 
W Bawarji i Wiirtemhergji 
prawdopodobnie sytuacja się 
nie zmieni, Anhalt i Hamburg 
nie odgrywają znaczniejszej ro 
li, tak że cała uwaga skierowa- 
na jest na Prusy, gdzie właś- 
nie zadecyduje się, kto rządzić 
będzie w Miemczech. 

PRUSY: 

Przy wyborach ścisłych w 
dn. 10 kwietnia r. b, z gło- 
sów pruskich przypadło we- 
dług oficjalnej statystyki na 

Hindenburge 11,54 miljonów 


(53 proc.), 

Hitlera 8.20 miljonów (36,8 
proc.), 

Thaelmanna 2,44 miłjonów 
(10,2 proc.). 

Głębsze znaczenie tych 
cyfr uświadomimy sobie, je- 


śli przypatrzymy się składowi 
dotychczasowego sejma pri 
skiego. Pruski sejm liczy 450 
posłów, z czego na koalicję 
przypada 230, a na opozycję 
220. © sytuacji może zadecydo 
wać więc przesunięcie tylko 6 
mandatów. Dotychczasowa ko- 
alicja pruska składa się z 137 
socjalnych demokratów, 71 po- 
słów centrum i 22 posłów par- 
tji państwowej. Do opozycji 
należą: niemieccy nacjonali- 
ści (71 mandatów), komuniści 
(48), niemiecka partja ludowa 
(40), niemiecka frakeja z Land 
volkiem na czele (20), _ partja 
gospodarcza (16), hackenkreuz- 
lerzy (7), chrześcijańsko - spo- 
łeczni (4) i małe grupy (14). 
Do wyborów  niedzienych 
idą trzy obozy: socjalni demo- 


kraci, centru i 


Diwiękowy Rino-teatr 


„CAPITOL" 
Już dziś, 
zapowiadamy  szlagiero- 


wy repertuar filmowy 
na miesiąc maj 


Same arcydzieła! 


„KONGRES TAACZY” 


LILJAN HARVEY 
HENRY GARAT 


Kobiela | Szpieg 


BRYGIDA HEL 
WILLY FRITSCH 


BOMBY NAD 
MONTE CARLO 


SARI MARITZA 
HANS ALBERS 


„WOLNE DUSZE” 


NORMA SHEARER 
LIONEL BARYMORRE 


Szkatuła naszego repertuaru 
zawiera filmy tylko o wyso- 
kiej wartości artystycznej, 
genialnej reżyserji 1 oryginal- 
nej treści. 
W czerwcu wielka 
MAGGIE GAA KK 


stwowa, które oświadczają, że 
chodzi im 0 zachowanie do- 
tychczasowego reżymu, dalej 
Hackenkreuzlerzy, którzy wy- 
stępują zupełnie samodzielnie, 
a wreszcie inne partje, które 
wprawdzie nie idą z Hitlerem, 
ale które stanowczo walczą z 
panującym oheenie reżymem. 
Nie ulega najmniejszej wątpli- 
wości, że po wyborach połączą 
się te grupy z Hitlerem, aby 
powalić rząd Brauna. Czy się 
to uda? 


Wielki rozrost hitlerowców 
przemawiałby za tem, ale stron 
nictwa mieszczańskie nie usta- 
ją w przekonywaniu swych wy 
borców, że nie wszystko jest 
stracone, że przeciwnie, do- 
tychczasowy długoletni reżym 
da się utrzymać. (Trzeba pa- 
miętać, że dzisiejsza koalicja 
rządzi w Prusach od powstania 
republiki „iemieckiej i że sejm 
pruski kroczył na czele postę- 
powych Niemiec). 

Hackenkreuzlerzy liczą na 
160 mandatów, jak to oświad- 
czył sam Hitler. Jest kwestja, 
czy przyrost ten nastąpi kosz- 


tem sfronnictw koalicyjnych 
czy opozycyjnych. Gdyby stron 
nietwom mieszczańskim udało 
się odwrócić  niebezpieczeń- 
stwo większych strat, to Hitler 
wogóle nie zdobyłby władzy, 
bowiem nie jest pewnem jak 
zaehowywać się będą komuni- 
ści, Narodowi socjaliści twier- 


Michałek 


dzą, że 24 kwietnia uzyskają 
tyle głosów, ile uzyskali przed 
dwoma tygodniami, a nawet 
na skutek prześladowania ich 
ruchu, spodziewać Się mogą 
znacznego przyrostu. Partje mie 
szęzańskie natomiast twierdzą 
że rozwój ruchu hackenkreuz- 
lerowskiego doszedł do punktu 


UN 
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á 


na rozdrożu. 


Wzruszająca opowieść i życie oficera rosyjskiego, który stracił w zawierusze wojennej 
żonę i dziecko i w szeregach Legji Cudzoziemskiej szukał zapomnieria.. to film p. t. 


Sierżant „X” 


Z Iwanem Mozżuchinem 


w roli tytułowej, 


w pozestałych rolach DUŻY 


Vernon, Jedn Angelo 


Wkrótce w kinie „SPLENDID“ 


Autonomia dla żydów w Polsce 


Projeki pos. Mackiewicza z bloku rządoweśo 


Poseł Mackiewicz z grupy 
rządowej, redaktor „Słowa wi 
leńskiego, publikuje wywiad 
na temat kwestji żydowskiej w 
Polsce. 


— Zdaniem mojem—oświad 
czył poseł Mackiewicz — po- 
winien rząd kroczyć przede- 


wszystkiem drogą udzielenia 
ludności żydowskiej w Polsce 
szerokiej autonomiji, 

Stwierdziwszy, że historja 
wykazuje, iż wszelkie próby 
asymilacji są nierealne, 
kończy poseł Mackiewicz tę 
część swego wywodu słowami: 
„(Asymilacja zbankrutowała i 
niema 0 czem mówić w tej 
sprawie“, A dalej: „Gdyby na- 
wet istniała możliwość zasymi- 
lowania pełnych trzech miljo- 
nów żydostwa polskiego byl- 
bym temu przeciwny ponieważ 
polski organizm zbiorowy nie 
jest na silach wchłonąć tak 
wielką siłę obcego elementu. 
Jest więc już z polskiego punk 
tu narodowego niewskazane, 
by asymilować żydów. 

„Jeśli chodzi o autonomię, 
to powinna się ona opierać w 
A E EEE E A A ESTEEN rzędzie na samorzą- 


dzie gmin żydowskich. Należa- 
łoby je rozbudować i wyposa- 
żyć w Szerokie prawa. Na wzór 
gmin miejskich powinny one 
mieć prawo nakładania podat- 
ków, kierować szkolnictwem 
hebrajskiem i żydowskiem a 
nawet rozstrzygać w drobniej- 
szych kwestjach spornych (są- 
dowych). Gdy obie strony są 
żydowskie mogą sprawę spo- 
kojnie rozstrzygać odrębne są- 
dy żydowskie, Uważam też, 
że tak wielka zbiorowość jak 
żydzi w Polsce, licząca 3 miljo 
ny obywateli powinna mieć 
własny uniwersytet, i że nale- 
ży, zapewnić jej możność swo- 
bodnego rozwoju w własnej 
kalturze*, 


Poseł Mackiewicz tłumaczy, 
że takie pogłądy dyktuje mu 
nietyle jakaś specjalna sympa- 
tja dla żydów ile interes kultu- 
ry polskiej, która nie powinna 
być zmieszaną z kulturą ży- 
dowską. 

„Polska — czytamy z kolei, 
— jest jako mocarstwo żywo 
inainteresowana w pożyskaniu 
sympatji żydowskich na terenie 
międzynarodowym. Dlatego też 
musimy zrealizować postulaty 


żydostwa polskiego, jak dale- 
ko to tylko jest możliwe”. 


Poseł Mackiewicz jest nafto- 
miast przeciwny zatrudnianiu 
żydów w Służbie państwowej, 
gdyż „w administracji państwo 
wej powimni być renrezentowa 
ni wyłącznie polacy”. „Żydzi 
powinni trudnić się handlem i 
przemysłem, gdyż byłoby grze- 
chem odciągać ten element od 
tych dwu gałęzi, mających się 
rozwinąć w Polsce. Przy uprze- 
mysłowieniu państwa powinni 
żydzi odegrać szczególną rolę”. 

„Rząd powinien popierać e- 
migrację żydowską. Tymcza- 
sem młodzież żydowska w wie 
ku poborowym pragnąca emi- 
grować do Palestyny natrafia 
— mówi poseł — na niepo- 
tr,ebne utradnienia. Uważam, 
że emigracja żydowska ma ol- 
brzymie znaczenie dla państwo 
wości polskiej. Żydzi polscy, 
którzy przybywają do Amery- 
ki lub Palestyny zachowują 
tam swe sympatje dla Polski, 
zawiązują stosunki handlowe i 
pomagają przy umocnieniu na 
szego stanowiska mocarstwo- 
wego na terenie międzynarodo 


« 


wym - 


kulminacyjnego, bowiem dnis 
10 kwietnia głosowali za Hi- 
tlerem wszyscy przeciwnicy 
panującego reżymu, którzy ©- 
becnie wrócą do swych szere- 
gów. Zapominać jednak nie na 
leży, że za Hindenburgiem wy- 
powiedziało się wielu nieprzy- 
chylnie usposobionych wobec 
republikańskkich Prus, a któ- 
rzy z szacunku dlą Hindenbur- 
ga oddali swe głosy na feld- 
marszałka. Dlatego wszelkie gb 
liczenia są przedwczesne, 


BAWARJA 

W południowych krajach 
Niemiec znaczna część wybor- 
ców wypowiedziała się za Hin- 
denburgiem, podczas, gdy opo- 
zycyjne kandydatury pozosta- 
ły w znacznej mniejszości. Wy 
niki wyborów na prezydenta w 
Bawarji były następujące: 


Hindenburg 2.627.000 (62%) 
Hitler 1.364.000 (32%) 
Thaelmann 225.000 (5.35%) 


Porównawszy wyniki w Pru- 
saeh, przekonujemy się o ile 
silniejsze są pozycje przeciwni- 
ków Hitlera w krajach połud- 
niowych. Trzeba jednak liczyć 
się z tem, że hitlerowcy wkTo- 
czą do sejmu bawarskiego jako 
najsilniejsze stronnictwo, jed- 
nakowoż nie uda się im objąć 
rządów, chociażby odnowiony 
został t. zw. front harzburski. 
W Monachjum koalicję rządową 
tworzą przedewszystkiem  ba- 
warska partja ludowa i cen- 
trum, Obie te grupy silnie- za- 
korzeniły się wśród wyborców 
i liczyć mogą na ich głosy, Już 
obecnie widać, że obie te gru- 
py współpracować będą z 80- 
cjal - demokratami, byleby tyl- 
ko zażegnać niehezpieczeństwo 
hitlerowskie. Centrum i bawar- 
ska partja ludowa jasno wypo- 
wiedziały się przeciwko hitle- 
ryzmowi, tak, że sytuacja jest 
dostatecznie jasna, 


WiiRTEMBERGJA 
Nieinaczej przedstawia 
sytuacja w 
gdzie przy wyborach na prezy- 
denta oddano głosy następują- 
co: 
Hindenburg 
Hitler 
Thaelmann 


się 
Wiirtembergji, 


897.000 (60%) 
416.000 (30%) 
308.000 (10%) 
Zatem również i w tym kra- 
ju hitlerowcy nie mają nadziei 
na opanowanie parlamentu. — 
Nie mniej dnak bez współpra 
cy socjal - demokratów, tak 
jak w Bawarji, nie jest możliwe 
utrzymanie dotychczasowego re 
żymu. Dlatego też już obecnie 
przygotowano grunt dla współ 
pracy z socjaldemokratami, W 
Szłutgarcie rządzi centrum rā- 
zem z niemieckimi nacjonalista 
mı Już przed rokiem koalicja 
została rozszerzona przez przy 
brarie do niej partji państwo- 
wej Z wyjątkiem nacjonali- 
stów niemieckich i Bauerbun- 
du, żadne stronnictwo nie chce 
wystąpić z koalicji, tak, że już 
zgóry można przewidzieć, ja- 
kie będą wyniki niedzielnych 
wyborów w tym kraju. 
E. Ps 
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Zagrożona sytuacja 
Francii 


(Dokończenie) 


„Echo de Paris“ jest zdania, 
Że w Genewie wybiła godzina 
dla Francji i dlatego interesy 
francuskie muszą być reprezen 
towane w stu procentach. 


„Nagłość wyjazdu premjera 
Tardieu — pisze „Avenir“ 
jest dowodem, że w Genewie 
muszą znaleźć się przedstawi- 
ciele rządu francuskiego w 
komplecie. Premjera nie może 
tam brakować. Wiadomo 
wszak, iż teraz zbliżają się de- 
cydujące rozmowy ze Stimso- 
nem, Mac Donaldem, Grandim 
i Briiningiem, którzy stworzyli 
jednolity front. Tej jednolito- 
ści będzie musiał sprostać prem 
jer francuski“, 


Według tegoż dziennika, pre 
mjera Tardieu oczekują decy- 
dujące rozmowy nietylko na 
temat rozbrojenia, lecz i repa- 
racji oraz długów wojennych. 
Rozmowy te będą niejako pro- 
logiem przyszłej konferencji w 
Lozannie. 


Interesy Polski 


w kooperacji naddu- 
najskiej 


l 


LONDYN, 21 kwietnia. (Pat) | 


„Prowokacje muszą mieć granicę... 


Mołoiow o syiuacji na Dalekim Wschodzie 


MOSKWA, 21, 4. Na IX kongre 
sie sowieckich związków zawodo- 
wych Mołotow wygłosił wielkie 
przemówienie polityczne, w któ- 
rem wskazał na rolę i zadania 
związków przy wykonywaniu pier 
wszej i drugiej piatiletki. 


Omawiając politykę zagraniczną 
Sowietów, Mołotow podkreślił dą- 
żenie do utrzymania pokojowych 
stosunków z innemi państwami, 
przyczem zajął się obszernie wy- 
padkami, rozgrywającemi się na 
Dalekim Wschodzie. 


Przygotowania imperjalistów do 
napadu na Sowiety na Dalekim 
Wschodzie zostały już zakończone. 
Drogą szeregu prowokacji usiłuje 
się zniweczyć politykę pokojową 
Sowietów w stosunku do Japonii. 


Nie ulega wątpliwości, że międey 
sztabem japońskim a  sztabami 
państw europejskich *stnieje ściełe 
porozumienie. 


Fakty stwierdzają równięż, że 
w japońskich kołach  imperjali- 
stycznych, podjudzanych przez a- 
gentów państw obcych oraz biało- 
gwardzistów, znajdują się zwolen- 
nicy agresji, którzy nie zamierza- 
ją zatrzymać się ną aneksji Man- 
dżurji. Wobec znacznego wzrostu 
ilości prowokatorów i podpalaczy 
wojennych na Dalekim Wschodzie 
pierwszem zadaniem polityki s0- 
wieckiej jest czujność i zwalcza- 
nie prowokatorskich posunięć. 


Sowieiy zdecydowane są prowa- 
dzić bezwzględnie politykę poko- 
jewą, jednak istnieje pewna grani 


ca, przy której nie można więce, 
prowokacji tych znosić, 


Mołotow przypomina następnie | £ 


wojnę interwencyjną z przed 12 
lat, stwierdzając, że od tego czasu 
stosunki zmieniły się znacznie na 
korzyść Sowietów a niekorzyść 
świata kapitalistycznego. Zorgani- 
zewane masy robotnicze | czerwe- 
na armja będą umiały obronić kraj 
przed zakusami imperjalistów. 

Z kolei premjer sowiecki poddał 
ostrej krytyce działalność konfe- 
rencji rozbrojeniowej, która przez 
6 laty pracy nie posunęła sprawy 
rozbrojenia ani o krok naprzód. Do 
wodzi to jego zdaniem, że rozmo- 
wy rozbrojeniowe służą jedynie do 
ukrycia faktu zwiększenia zbrojeń 
i wzrastającego  niebezpieczeń- 
stwa wojny. 


Sensacyjne ulfimaium Al Capone 


Za zwrócenie dziecka Lindbergha żąda zwolnienia z więzienia, 
utrzymania prohibicji i bezkarności 


LONDYN, 21, 4. (PAT). W ga- 
zecie londyńskiej „Staar” ogłoszo- 
no sensacyjną wiadomość o ultima 
tum jakie wystosował z więzienia 
Al Capone do Hoovera, w którem 


Poruszając sprawę kooperacji | znany przemytnik i bandyta ame- 


naddumajskiej, która bedzie o- 
mawiana w Genewie przez Brii 
ninga, Grandiego, Tardieu i 
Mac Donalda, „Daiły Tele- 
graph“ podkreśla, że nowym 
czynnikiem ekonomicznym w 
tej sprawie jest krytycyzm, ja- 
ki wobec planu francuskiego 
uprawia sojuszniezka FTancji 
— Polska, Polskę uważać moż- 
na za państwo sukcesyjmne w 
tym samym stopniu jak i Wło- 
chy. Ogólny rozwój obrotu han 
«dlowego Polski zarówno w 
dziedzinie przemysłowej jak i 
rolnej z 4-ma państwami nad- 
dumajskiemi jest na trzeciem 
miejscu wśród państw otacza- 
jących obszar naddunajski. W 
stosunku relatywnym obrót 
Polski jest nawet większy od 
obrotu Niemiec i Włoch. Wo- 
bec tego preferencje celne, o- 
graniczone do 5 państw naddu- 
najskich bardzo ciężko dotknę- 
łyby Polskę. Uwzględnienie in- 
teresów Polski w tej mierze bę- 
dzie musiało znaleźć swój wy- 
raz jaknajprędzej. 


Na komisji 


GENEWA, 21 kwietnia. (P. 
A. T.) — W czasie dzisiejszego 
posiedzenia komisji głównej 
przybył do sali obrad konferen 
cji rozbrojeniowej premjer Mac 
Donald graz kanclerz Briining. 
Zarówno przybycie kanclerza 
Briininga, który dotąd mimo, 
iż od tygodnia przebywa w Ge- 
newie nie pokazywał się pu- 
blicznie i nie zjawiał się w gma 
chu konferencji, jak i przyby- 
cie Mac Donalda wywołało sen 
sację. Jak było do przewidze- 
nia, ani Mac Donald ani Brii- 
ning nie zabierali głosn. 

Premjer Tardieu na dzisiej- 
sze posiedzenie nie przybył, po 
zostawiając zadanie wyłusźcze 
nia francuskiego punktu wi- 
dzenia delegatowi Franeji Paul 
Boncourowi. Większą część 
przedpołudnia spędził Tardieu 
na rozmowach ze Stimsonem. 


rykański oświadcza gotowość 
zwrócenia dziecka Lindbergha ro- 
dzicom, o ile zostanie on zwolnio- 
ny natychmiast z więzienia i daro- 
wana mu będzie kara 11 lat więzie 
nia. Dziennik zaznacza, że informa 


Zamach stanu na Litwie 


szykowali młodzi 


KOWNO, 21 kwietnia. — 
Prasa litewska donosi, że litew 
skie władze bezpieczeństwa 
wpadły na ślad tajnej organi- 
zacji, mającej na celu obalenie 
obecnego ustroju państwowego 
na Litwie. Według oświadcze- 
nia naczelnika policji w Kow- 
nie, organizacją tą miał kiero- 
wać komitet akcji katoliekiej. 

W związku z działalnością 
tej organizacji, policja miała 
dokonać rewizji w Kownie, Sza 
wlach i Marjampoln. Między in 
nemi dokonano rewizji u ks. 
Raukajlisz, ks. Adamajtisa i 
ks. Szalczusa, W wyniku rewi- 
zji, dokonanej w Marjampo%u 
w pewnem mieszkaniu, przyle- 


księża katoliccy 


gającem do probostwa marjam 
polskiego i przez nie wynaję- 
tem, znaleziono odezwy komi- 
tetu Akcji katolickiej oraz 38 
kopert, zaadresowanych dla 
przesyłki tych odezw, jako też 
kompromitującą koresponden- 
eję organizacj. W związku z 
tem aresztowano administrato- 
ra towarzystwa św. Józefa, nie- 
jakiego Józefa  Kułakauskasa. 


Wedle prasy litewskiej główny 
mi twórcami nieleealnej akcji 
antyrządowej są młodzi księża. 
$ Ekspertyza rękopisu jednej z 
| odezw antyrządowyci wykaza 
ła, że autorami je; są ks. kë 
Szalczus i Adamajtis. 
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w Bośni 


WIEDEŃ, 21, 4. (PAT). Dzieńni 
ki wiedeńskie donoszą z Białogro- 
du, że sytuacja na terenach obję- 
tych powodzią kształtuje się coraz 
krytyczniej. Skutkiem  gwałtow- 
nych deszczów, które spadły wczo 
‘raj w Bośni, Siawoni i Wojewodzi 
nie poziom wód w rzekach znów 
(podniósł się bardzo gwałtownie. 
Wody przerwały w wielu miej- 
scach tamy wskutek czego zala- 
nych zostało dalszych 50 tys. hek- 
tarów uprawnej roli, Większa 
część Macwy, najurodzajniejszej o 
kolicy Jugosławii, również znajdu 
je się pod wodą. Wieś Syrmska 
Raca ubiegłej nocy została nawie- 
dzona katastrofalną pewodzią, mia 
nowicie około północy przerwana 
została główna tama, a woda zala 
ła wieś z taką gwałtownością, że 
wszystkie domy zawaliły się. 

Część mieszkańców katastrofa ta 
zaskoczyła we Śnie. Wysłane na 
ratunek oddziały wojskowe zdoła- 
ły większą część zasypanych ura- 
tować, lecz wielu z nich jest lżej 
lub ciężej rannych. Dotychczas 
brak 10 osób. Przypuszczają, że 
poniosły one Śmierć. W całej wsi 
ani jeden dom nie oparł się napo- 
rowi wody. 

Również i pod Białogrodem sytu 


i Slawonii 


acja przedstawia się krytycznie, 
woda Dunaju podniosła sę o dal- 
szych 80 cm., co stanowi wielkie 
niebezpieczeństwo dla przedmieść 
Białogrodu, które znajdują się w 
miejscach niżej położonych. Biało 
gród jest ze wszystkich stron za- 
lany wodą, Połączenia kolejowe 
są zerwane. 


Nowy rekord 
90 godzin w powietrzu 


CAPETOWN, 21, 4. (PAT). Ubie 
głej nocy o godz. 0,30 wylądowali 
tu lotnicy francuscy Goulette i Sa 
lel, którzy wystartowali w niedzie 
lę o godz, 5 rano z Le Bourget. Lo 
tem swym, który trwal 3 dni 18 go 
dzin, lotnicy francuscy pobili re- 
kord anglika Mollissona o jeden 
dzień. 


m——L„>L>,)LL JAZZ o 
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cję otrzymał z takiego źródła, że 
nie budzi ona żadnych wątpliwoś- 
ci, Ultimatum Al Caponea dowo- 
dzi, że dziecko jest przy życiu i że 
Al Capone może decydować o jego 
losach. Obecnie jest jasnen — pi- 
sze dziennik — dlaczego dziecko 
nie zostało zwrócone rodzicom po 
wpłacie 50 tysięcy dolarów. 


Ultimatum Al Caponea zawiera 
następujące punkty: 1) zwolnienie 
z więzienia i darowanie mu kary 
11 lat za fałszywe zezuanie podat- 
kowe, 2) przyrzeczenie partji re- 
publikańskiej, że w razie ponowne 
go wyboru Hoovera republikanie 
nie będą usiłowali poddać rewizji 
ustawę prohibicyjną i nie będą 
zmierzali do zniżki cen na napoje 
alkoholowe, 


3) zgodę władz na rozszerzenie 
przez Al Caponea jego sieci organi 
zacji światowej ganglerów rów- 
nież i na mniejsze bandy, które 
wyłamują się z pod kontroli Al Ca 
ponea przez danie mu wolnej ręki 
w zakresie rozwijania działalności. 


Z Warszawy donoszą: 

W dniu wczorajszym w ręce 
władz śledczych wpadły tak niezbi 
te dowody oszustwa pary ałerzy- 
stów iż natychmiast przeprowadza 
no dalsze badania oskarżonych, 
podczas których, ich dotychczaso- 
wy opór załamał się całkowicie. 


Stanisław Kwinto, widząc bez- 
owocność dalszego  bezczelnego 
twierdzenia, że zaginione depozyty 
kilkumiljonowej wartości przepa- 
dły rzekomo w nieszczęśliwych 0- 
peracjach finansowych, zarzucił do 


Na dzisiejszem zebraniu giełdy 
zbożowo-towarowej w Warszawie 
ogólny obrót wynosił 282 touny, w 
tem żyta 150. Usposokienie było 
spokojne. Notowano za 100 klg. 
parytet wagon Warszawa: żyto 28 
— 28,50, pszenica 30,50—31, psze- 
nica zbier. 30—30,50, owies jedno- 
lity 26—27, owies zbier. 25—25.50 
jęczmień kaszany 24—24,50 bro- 
warny 25—26, groch polny jad. 
29—32, groch Victoria 2884, wyka 
26,50—28, peluszka 27,50—29, se- 
radela 34—36, łubin nieb. 15—16, 
żółty 20—22, rzepak zim. 37—39, 
siemie Iniane 38,50—40, koniczyna 
czerw. sur. bez grubej kan, 175— 
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Karna usfawa 
skarbowa 
została już ogłoszona 


W. Dzienniku Ustaw z dnia dzi: 
siejszego ogłoszona została uchwa- 
lona w marcu r. b. przez ciała usta 
wodawcze karna ustawa skarbo- 
wa. Ustawa definjuje przestępstwa 
skarbowe i ustala wysokość kar. 
Przepisy ustawy odnoszą się do 
przestępstw, polegających na na- 
ruszeniu przepisów w dziedzinie 
opłat celnych i obrotu towarowe- 
go z zagranicą, monopolu tytonio- 
wego, spirytusowego, solnego, za- 
pałczanego, państwowej wyłącznoś 
ci loterji, podatku od kwasu octo 
wego i drożdży prasowanych, od 
zapalniczek, od piwa, od wina i 
miodu sycońego, od węgla, od 
kart do gry, w dziedzinie paten- 
tów akcyzowych i obrotu towaro- 
wego z w. m. Gdańskiem, Ustawa 
wejdzie w życie na całym obszm- 
rze Rzplitej z dniem 1 maja r. b. 


Holandia wycofaje 
złoto z Ameryki 


PARYŻ, 21, 4. (PAT). Z Holan- 
dji donoszą, że Bank holenderski 
miał postanowić wycofać wszyst- 
kie swoje wierzytelności w złocie 
z zagranicy. Wysokość ich oszaco 
wana jest na 900 miljonów flore- 
tów. Wierzytelności te znajdują 
się przeważnie w Ameryce. Znacz- 
ne transporty mają juź być w dro 
dze do Amsterdamu. 


Kwinto przyznaje sie! 


Wskazuje miejsce ukrycia depozytów 


tychczasową metodę, która miała 
na celu wyprowadzenie władz śled 
czych w pole i przystąpił do skła- 
dania rzeczowych zeznań. 

Na wstępie przyznał się on da 
ukrycia depozytów wartości kilku- 
set tysięcy złotych w postaci papie 
rów wartościowych. Papiery te 
Kwinto ukrył w jednym z bauków 
na Łotwie. 

Dalsze wyniki zeznań bankiera 
oszusta, ze względu na dobro śledz 
twa, trzymane są w ścisłej tajemni 
cy. 


Giełda zbożowa 


200, biała surowa 275—875, biała 
bez kanianki o czyst. do 97 proc. 
400—550, koniczyna czerwona bez 
kanianki 240—270, mąka pszenna 
luks. 49—54, mąka pszen. 4-0 44— 
49, żytnia pytlowa 44—45, sitko- 
wa 33—34, razowa 38—34, otręby 
pszenne szale 18—18,50 średnie 
17,75—18,25 żytnie 18—18,50 Inia 
ne kuchy 23,50—24,50 kuchy rze- 
pakowe 17—17,50 kuchy słonecz- 
nikowe 18—18,50. 


- Uiżyj nędzy 
DEZTODGLIWCA 
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DZIEŃ W ILUSTRACJI 


KINO HINDENBURGA W.. NOWYM TARGI LEWANTYŃSKIE. CZY BĘDZIE WOJ NA W MANDŹŻURJI? 
JORKU. Na zdjęci idzi k la R. P J Według ostatnich wiadom ości z Dalekiego Wschodu za- 
Na 48 ulicy w Nowym Jorku otwarto ki- Narg jęóra moazımy Konsu'a M. I. w <e- osirzają się z dnia na dzień stosunki między wojskami japoń- 
no, którego nazwą jest nazwisko presydenta rozolimie dr. Z. Kurnakowskiego przed pawilo= |skiemi, okupującemi Mandżurję, a rosyjskimi postenunkami 
Rzeszy nem polskim J granicznymi. Nasza mapa ukazuje granice nowoutworzonej 


republiki madżurskiej (płaszcz yzna pumktowana). Najważmiej 
sze trasy kolejowe, o których posiadanie toczą się spory, u- 
względnione zostały w postaci prostych linji. 


CEZAR QUIROGA 


hiszpański minister spraw we 
wnętrznych, został napadnięty 
w Sewilli na ulicy przez bezro- 
botnego, który usiłował go za- 
mordować uderzeniem ciężkie- 
go młota. Zamachowiec chybił. 


= 3 aiie PAETE s |Cios wymierzony trafił stojące- a O CEO = — 
TANCE W ŚWIĄTYNIACH HINDUSKICH. go obok ministra urzędnika w SAMOLOT KATAPULTOWY NA „EUROPIE“, o 
Do Europv przybył zespół taneczny hindusów, aby zapo- |ramię. Zaaresztowany zamacho Statek tramsatlantycki „Europa“ otrzymał obecnie, wzo- 


znać białych z tańcami religijnymi i wojennymi swego naro- | wiec zeznał, że przez ten czyn |rem „Bremy“, samolot katapultowy. Jest to metalowy płato- 

du. Tancerzom akompanjuje 56 rozmaitych instrumentów | chciał zwrócić uwagę ovinji pu | wiec Junkersa typu „W.35*. Z lewej strony na przedzie wi- 

narodowych hinduskich, wśród których róg wojenny Shiwy |blicznej na swoje beznadziejne | doczny jest wyraźnie zbiornik zgęszczonego powietrza, za- 

— na ilustracji z prawej strony — jest najoryginalniejszy. położenie. pomocą którego samolot na pelnem morzu wyrzucany jesť 
bć. zadac n OEI sko w powietrze. 


FEBE 


2 


KOHN, NOWOCZESNE BUDOWNICT WO, 


znakomity blegacz berliński, który zdobył w la- ; dziala 
tach 1929 i 1931 tytuł mietrza w biegu leśnym Olbrzymi niach towstzystwieporiŁiejczych 


| ah EPL AE -E 3 SZLI 


Smutne szczątki byłych niemieckich łodzi podwod- 
j I RYŻ 2 _| nych, zatopionych podczas wojny przy południowem wybrze- 
ma 10 kilometrów, broni zdobytego tytułu w W Berlinie został w tych dniach oddany do u żu Anglji. Po zawarciu pokoju anglicy wydohyli te łodzie i 


tych dniach w Sztutgardzie. żytku publicznego przyholawali je do brzegu, gdzie wciąż jeszcze spoczywają 
ISU" TEWITANY A 
DZWIĘKOWE KINO Najgłośniejsze arcydzieło filmowe świata, realizacji Howarda HUGHESA Cud techniki filmowej! lgt. rosmach reżyserski | 
Film, jakiego nie było ! Film, jakiego nie będzie ! Niewidziane efekty! Świetna gra artystów I 


i 5 Ez „ANIOŁOWIE PIEKŁA” — to film, którego realizacja 
A FD Ę O ło w i e Piekła trwała 3 Ista a koszt produkcji wynosi 4.000.000 doł. 
Początek seansów o godz. 4 po poł, 
W rol. główn.: Jean Harlow, Ben Lyon, James Kali, Lucien Privaf w soboty i niedziele o g. 12 w poł. 
Dziś i dni następnych! Arcydzieło nagrodzone złotym medalem na Mł;dzynarod. Konkursie Sztuki Filmowej. Passe-partouta, bilety ulgowe i bezplatne nieważne, 
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Dzieje i upadek komuny amerykańskiej 


Chęć zbogacenia się członków i próżniactwo przypieczęfo- 
wały los interesujacei instytucji 


W dalekim 
skim Jowa 
istniała przez 90 lat kolonja komu- 

nistyczna, 
która rozpadła się przed kilkoma 
tygodniami i przekształcona zosta- 
ła na szereg indywiduaffych go- 
spodarstw rolnych. 

W pierwszej połowie 19 wieku, 
w okresie intens go rozwoju 
idei socjalistycznych, 
zakładano w Stanach  Zjednoczo- 
nych wiele kolonji komunistycz- 

nych, 

opartych na zasadach St. Simon'a, 
Fouriera Owena i innych. Tu, w 
tym nowym kraju, polityczni ucie- 
kinierzy z Europy dokonywali 
eksperymentów, chcąc zbudować 
życie na nowych, bardziej sprawie 
dliwych zasadach. 

Drobne te kolonje miały położyć 
fundament pod nowy ustrój spo- 
łeczny, gdzie nie było pracodaw- 
ców, eksploatatorów i eksploatowa 
A 

Zakładano komuny najrozmait- 
szych typów, 
według utopijnych teorji owych 

czasów. 

Nie brak było również kolonji, za- 
zladanych przez sekty  relieijne, 
również na zasadach kojmunistytz- 
nych. 

Wieszość tych komun rozpadała 
się jednak po krótkim czasie ietme 
nia. Niektóre trzymały się dłużej, 


stanie pokolenia coraz słabszy. Trzyma- 
no się natomiast ściśle zasad 
wspólnoty. 

. Życiem komuny kierowały usta- 
lone prawa i obyczaje. Mężczyźni 
ubierali się na ciemno, strój kobiet 
był tardzo skromny. Ani rąk, ani 
szyi nie wolno było pod żadnym 
pozorem obnażać. 

Wszelka biżuterja oraz ozdoby by- 

ły zabronione. 

Domki zbudowane były tak, by 
mieściły dwie rodziny. Qd 16 roku 


amerykań- | mia leżała odłogiem i można ją by- 
ło nabyć za półdarmo, Kolonja 
przyjęła hebrajską nazwę „Emuna” 
(wiara). Praca zawrzała. Każdy 
członek obowiązty był 
praeować stosownie. do swych zdol 
ności i Sił, 
a z wytworzonych dóbr korzystali 
wszyscy według pożrzeb, - 
Pierwsze pokolenie przejęte by- 
ło głębokim duchem religijnym. 
W miarę lat jednak, element re- 
ligijny stawał sie wśród młodszego 


| POWIELANIE TEKSTÓW 


W DOWOLNYCH RAKA WYKO- 
NYWUJE ULEPSZONEMI METODAMI, 
SZYBKO i TANIO 


BIURO „IRENIE” 
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reorzanizując się na Coraz to in- Sfałszowanie układu z Polską 
nyrh podstawach. „| SZTOKHOLM, 21. 4. — Prasa| SZTOKHOLM, 21, £ Prasa dzi- 
Dziś te komunistyczne kolonje | szwedzka w dalszym ciągu rozpisu |siejsza potwierdza wiadomość, we- 
Midin liczyć już n= -lcach. |ję się o tajemniczych szczegółach | dług której Ivar Kreuger sfalszo- 
Skupiają one dokoła si. a chrześ- związanych z samobójstwem króla | wał układ, zawarty z rządem pol- 
cijańskia sekty religijne, "których | oszustów Krefgera. Okazuje się, | skim w rokif 1925 w sprawie wy- 


członkowie chcą żyć wedlug za- 
sad pierwotnego chrześcijaństwa. 

Taką właśnie religijną  kolonją 
byla rozwiązana obecnie komuna. 

Zajmując obszar 26 tysięcy hek- 
tarów ziemi na żyznych równi- 
nach Jowy, kolonja tą składała się 
z 7 wiosek o ludności 1400 dusz. 
Mieszkańcy jej byli prawie wyłącz 
nie pochodzenia niemieckiego, Za 
łożyciele kolonji byli potomkami 
sekty luterańskiej, która powstala 
w 1714 roky w Niemczech. 

W 1542 róku członkowie tej s 
ty przybyli do Ameryki i tu zało- 
żyli komunę w pobliżu Buffalo. 
Każdy z członków zapłacił 10 do- 
larów na zakup ziemi i na. inwe- 

stycje. 

Lecz na pierwszym terenie gru- 
pa nie mogla się dlugo utrzymać i 
wkrótce zmuszona była przenieść 
się harena na zachód, gdzie zie- 


dzierżawienia monopolu zapałcza- 
uego. Podrobiony tekst wykazy- 
wał znacznie wyższe przywileje 
dla koncernu, a fikcyjne zyski, pły 
nące rzekomo z eksploatacji prze- 


że zgon Krenzera był ukrywany 
przez rodzinę, w ciągu kilkunasta 
godzin. 


Pisma szwedzkie przypuszczają, 
co zreszią jest najzupełniej praw- 
dopodcbne, że czas ten był wyko- 
rzystany dla wyzbycia się akcji 
koncernu kreugerowskiego, któ- 
rym groził  gwaltowny spadek. 
Krewniacy, natychmiast po samo- 
hójstwie Kreugera, wydali swym 
agentom amerykańskim polecenie 
sprzedaży akcii w możliwie  szyb- 
kiem tempie. Operacja ta powiodła 
się bez zwrócenia niczyjej uwagi. 
Gielda amerykańska otrzymała 
wiadomość o samobójstwie: dopis- 
ro po upiywie kitkunastu godzin. 

Prawdziwość tego przypuszeze- 
nia potwierdza oświadczenie koñ- 
sula szwedzkiego w Paryżu Nothi- 
na oraz wicekonsula  Frossiusa, 
którzy o godz. 10-ej wieczorem, 
dowiedziawszy się o samobójstwie 
natychmiast pojechali do pałacu 
IKreugera. Nie wpuszczono ich jzd 
nek i nie podano Żadnych powo- 


. 


przez szereg lat zapisywał Kreuger 
tentycznego tekstu umowy z Pol- 
W sprawie tej zwrócono się do 


do bilansu w koncernie. 
Oszustwo wyszło na jaw po od- 
ską. 
Warsz. koresp. „Głosu Poranne 
. W motatkach Kreugera znalezio- 
roku, podpisany przez byłego dyr. 
1 
„kiego. W dokumencie tym rząd W. 
6 miljonów dolarów do oddania de 
sce towarzystwa holenderskiemu 
byłego dyrektora departamentu 
prezydjalnego rady ministrów — 


Dwa światy 


mysłu  zapałczanego w Polsce, 
nalezienia w skrytce Kreugera au- 
go” telefonuje: 

no ciekawy dokument z lipca 1925 
dep. min. skarbu — $. p. Głowac- 
i tiwiakć zobowiązał się za sumę 
talicznej sprzedaży zapałek w Pol- 
„Gwaranta”. 

p. St. Kauzika z prośbą o wyjaś- 


dów, f nienie sprawy „Gwaranty”. 
Szwedzki inżynier Littorin, re-| P. Kauzik oświadczył: 
prezentujący interesy  rodziny| — Nazwy wymienionego towa- 


rzystwa. holenderskiego „Gwaran- 
ta” nie zna ani b. premjer W. Grab 
ski, ani mnie nie jest ona znana. 

Stwierdzam, że cała ta sprawa 
rzekomej sprzedaży monopolu za- 
pałczanego w r. 1925, jest fikcją. 
O żadnych pertraktacjach na ten 


LORGNON 


dla wytwornej pani 
najodpowiedniejszy 
podarunek świąteczny 


4 złołych | 
SZYNA URBAGH, Sp. Z. 0. 


: 222-23 


Kreugerów, z Oburzeniem odpiera 
posadzenie, jakoby usiłował zataić 
| e Ivara Krengera. Twierdzi 
on, że po samobójstwie zawiado- 
miono niezwłocznie władze fran- 
cuskie, a wezwany lekarz- spisał 
ukt zejścia. 


Francja; — Dlaczego skars 
źysz się, kochana German jo? 
Z niedosteiKiem jest ci do twa- 
rzy. Naresźcie posiałecz tak 
modna dzisiaj linje. 


[agaz mem 
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życia każdy mężczyzna i każda Ko- 
bieta mieli prawo do oddzielnego 
pckoju. , 

Gospodarstwo prowadzone 
ło dla każdej wioski oddzielnie. 
Pośrodku wioski znajdowała - 

kuchnia i pokoje jadalne, 
W kuchni pracowały tylko kobie- 
ty i dziewczęta, zmieniając się co 
pewien czas wedłyg ustalonego po 
rządku. 

Śluby między członkami komuny 
były kontrolowane przez ogół. Ko- 
bietom pozwalano wychodzić za- 
mąż dopiero po osiągnięciu 18 ro- 
ku życia, mężczyźni mogli się że- 
nić dopiero po ukończeniu 22 lat. 

Związek małżeński aprobowany 
być musiał przez starszyznę ko- 
muny. 

Okres narzeczeństwa ustalony zo- 
stał na jeden rok. 

Przez długie lata komuna rozwit- 
jała się znakomicie. Prócz gospo- 
darstwa rolnego, komuna posiadała 
również fabrykę wełnianych ple- 
dów, które miały dobry zbyt na 
ckolicznych rynkach. 


by- 


się 


jstwo Kreugera ukrywano 


aby zdążyć korzystnie sprzedać akcie 


z 


róku 1925 


temat nic mi nie wiadomo, tak sa- 
nio, jak i nic o tem nie wie p. Grab 
Ski. 

Jest rzeczą pewną, że sprawa 
ta nie weszła nawet do gmachu 
win. skarbu, nie była zupełnie re- 
ferowana nawet w stadjum przygo 
towawczem, ani premierowi, ani 
mnie, 

Oświadczenie to potwierdza te- 
zę, że Kreuger robił pewne machi- 
nacje „buchalteryjne” również i 
na kanwie ewentualnych umów z 
Polską. 


Gzy lest falsyfikat? 


BERLIN, 21, 4. (PAT). W związ 
ku z wiadomościami jednego z 
dzienników berlińskich o znalezie- 
niu siałszowanego tekstu umowy 
Ivara Kreugera z Polską, „Stoo- 
holms Tidningen” zwrócił się do 
dwuch przedstawicieli komitetu 
prowadzącego śledztwo w sprawie 
Kreugera, którzy oświadczyli, że 
nic im nie wiadomo o tego rodzaju 
talsyfikacie. Prawdopodobnie dzien 
nik niemiecki pomylił polską umo 
wę monopolową z dodatkowym 
kontraktem towarzystwa „Gwaran 
ta”. Również i władze policyjne 
nic nie wiedzą o tym falsyfikacie. 


„Emuna” była bogatą kolonja. 
Posiadała okazałe domy, wygodne 
meble, zrobione przez własnych 
stolarzy. 

Wszędzie panowała surowa nie- 
miecka organizacja. Obcych przyj- 
mowano na nowych członków bar 
dzo niechętnie, chyba, że przy» 
bysz. był niemcem, 

Szkoły ich prowadzone były we 
dług własnego regulaminu. Najdol 
niejszych wśród młodzieży wysy- 
łano na studja pedagogiczne. Po 
powrocie spełniali oni obowiązki 
nauczycieli. 

W głównej 
si 


wiosce znajdowaj _ 


hotel dla gości i turystów. 
Wszystkie dochody, które wpły: 
wały zzewnątrz, wchodziły da 
centralnej kasy. Pieniądze używa- 
ne były tylko w stosunkach za 
światem zewnętrznym. 

Członkom komuny wzbronione by: 
ło posiadanie pieniędzy na 
własność, 

W latach powojennych, gdy 
wzrósł ogólny dobrobyt Stanów, 
Zjednoczonych, do „£muny” przes 
nikać zaczęły prądy zzewnątrz, 

Chęć zbogacenia się, "A 
stworzenia wlasnego majątku, 
ogarnęła mlodzież tej starej ko» 
muny. í 


Starszemu pokoleniu trudno 
ło utrzymać młodzież, jak da 
niejj w karbach _ posłuszeńs 
Trudno było znaleźć chętnych 
ciężkiej pracy rolnej. 
Komuna zmuszona była angażey 

wać obcych robotników, 

którzy wnosili dąlszą demo: 
cję i rozprzężenie w jej surowe 
tąd i zwarte środowieka, 

Wreszcie wytworzyła się w K 
nji sytuacja, w której trzeba 
wciąż zatrudniać coraz więcej 
mitów, a jednocześnie À 
utrzymywać na koszt ogółu próły 

nujących członków komuny, © 


Dalsze istnienie komuny idź 
się więc zagrożone. _ Wszystkich 
ogarnęła ogólna apatja. Przed kil 
koma miesiącami kwestja rozwiąs 
zania komuny stała się aktualną 
wobec jej bliskiego bankructwa 
Istotnie wkrótce potem nastąpi 
jej rozwiązanie. 

Majątek grupy podzielony zosta. 
Pemiędzy członków. 

Każdy mieszkaniec otrzymał swé 

własne, indywidualne gospodars 

stwo, na którem odtąd urządzi 80s 

bie samodzielnie swe dalsze życie. 


Tak więc w okresie, gdy gdzie 
indziej: powstają i mnożą się ko 
muny — istniejące dotąd wspólne 
ty w Stanach Zjednoczonych pod: 
upadają i powoli znikają z pa 
wierzchni życia. 


Troskliwa żona 


— Mam nadzieję, że Józio ma na sobie wz!nfaną T*elienę. 


22 TV. — „GŁOS PORANNY” — 1932 


Nr 111 


Wiadomsti niejare 
Osobiste 


Zmany w szerokich sferach na- 
szego społeczeństwa lekarz łódzki, 
dr. Leon Szajerowicz, opuszcza 
Łódź i przenosi się na stałe do 
Krynicy. 


Wycieczka 


łódzkich esperantystów 
do Paryża 


Pod protektoratem prezydenta 
tepubliki francuskiej odbędzie się 
w dniach od 30 lipca do 6 sierpnia 
roku bież. w Paryżu międzynarodo 
wy kongres esperantystów, 

W związku z tem, łódzki klub 
esperantystów organizuje za pośre 
dnictwem biura podróży „Orbis” 
zbiorową wycieczkę esperantystów 
z całej Polski do Paryża, 

Uczestnicy korzystają ze zniżek 
i mają ułatwione formalności pasz- 
portowe. Informacji udziela klub 
łódzkich esperantystów w ponie- 
działki i czwartki od godz. 20 oraz 
biuro podróży „Orbis”. 

Równocześnie klub esperanty- 
stów organizuje przyspieszony 
kurs języka esperanto za opłatą. 20 
złotych. (a) 


Nocne dyżury apiek 


Dziś w nocy dyżurują następują- 
łe apteki: Sukc. K. Leinwebera 
(Plaa Wolności. 2), Sukc. Hartma- 
na (Młynarska 1), W. Danieleckie- 
go (Piotrkowska 127), A. Perelma- 
na (Cegielniana 32), J. Cymera 
(Wólczańska 37), Suke. F. Wójcic- 
kiego (Napiórkowskiego 27). 


Komunikat 


Zarząd Łódzkiego Związku Pra- 
towników Handlowych zwrócił się 
do szeregu zdrojowisk w Polsce z 
wnioskiem o przyznanie ulg w o- 
płatach za taksę kuracyjną, kąpie 
le i inne zabiegi lecznicze dla człon 
ków związku i ich rodzin. 

Na powyższy wniosek związku 
zarząd zdrojowy Ciechocinka wy- 
raził gotowość udzielenia najdalej 
idących ulg, o ile akcja leczenia 
Bię członków związku i ich rodzin 
będzie nosiła charakter organiza- 
cji zbiorowej. 

W związku z tem zarząd wzywa 

„tych członków, którzy z ulg wy- 
mienionych pragnęliby w roku bie 
żącym korzysta, do podania 

4 swych nazwisk w sekretariacie w 
godzinach urzędowych (10 — 2 pp. 
i 8—9 wiecz.). 

k $ p 
W poniedziałek, dnia 25 bm. o 
godz. 8,80 wieczorem odbędzie sie 

w lokalu związku zebranie, poświę 

cone dniu 1 maja. 
Wejście wyłącznie dla członków 
zwiazku. 


Dwa milijony ziołych rocznie 


wydają łodzianie na prywatne instytucje dobroczynne 


W dziedzinie działalności 
społeczno - filantropijnej od- 
różniamy 3 kategorje instytu- 
cji. Pierwsza, największa kate- 
gorja, to instytucje, ukonstytu 
owane w mvśl rozporządzenia 
odnośnych ustaw  państwo- 
wych, zajmujących się regula- 
cją stosunków w dziedzinie 
pracy w ogólności. 

Ponadto istnieją instytucje 
społeczne, bądź calkowicie u- 
trzymywane przez miasta. 
wzgl. gminy, bądź też przez 
nie częściowo subsydjowane. 
Niezależnie od wymienionych 
wyżej dwu kategorji, zajmują 
w dziedzinie społeczno - filan- 
tropijnej poczesne miejsce in- 
stytucje filantropji Społecznej, 
o charakterze prywatnym. 

Instytucji tych na terenie 
naszego miasta jest przeszło 
20, w tem około 12 sierociń- 
ców różnorakiego typu, 5 do- 
mów stareów; reszta *to rozlicz 
ne internaty dla upośledzo- 
nych i t. p. 


Przechodzą te instytucje, na 
równi z całem społeczeństwem, 
wszystkie bolesne perypete kry 
zysu i tylko inwencji ludzi do- 
brej woli i dzielnego charakte- 
ru zawdzięczają w dobie obec- 
nej swoją egzystencję. 

Jeszcze do niedawna korzy- 
stały te instytucje z częściowej 
subwencji miasta. Dziś, pozo- 
stawione własnym siłom, z tru- 
dem brną przez piętrzące się 
trudności natury materjalneż. 

Instytucje te, prowadzone 
na zasadzie samowysłarczalno- 
ści, stają coraz częściej przed 


problemami nie do rozwiąza- 
nia, 
Zrezygnowawszy już bo- 


wiem z ambitnego dążenia do 
ciągłego rozszerzenia działalno 
ści, stają, wskutek trudności 
materjalnych, czasem wobec 
konieczności ietylko uszczu- 
plenia sprawowanej działalno- 
ści, ale nawet wobec koniecz- 
ności całkowiłej likwidacji. A 
przecież w tej dziedzinie likwi 


dacja, albo nawet redukcja, 
jest poprostu zbrodnią społecz 
ną. 

Bo jakże postąpić z legjo- 
nem obląkanych, tysiącem nie 
widomych, z rzęszą głuchonie* 
mych, jednostek całkowicie 
życiowo niezaradnych? 


Są przecież kalectwa, które 
mimo najsilniejszych koniecz- 
ności, bez dozoru pozostawić 
nie można. Zresztą są wśród 
jej rzeszy jednostki w połowie 
drogi, drogi wiodące] do nor- 
malnego i możliwego życia. 
Dzięki pracy i staraniom tych 
instytucji jednostki te za lat 
dwa, trzy, czy cztery, przesta- 
ną być ciężarem dla społeczeń- 
stwa. Największe trudności, 
związane z początkami, -zosta- 
ły uwieńczone pomyślnym re- 
zultatem. Jeszcze za czas jakiś 
głuchoniemy stanie się zupeł- 
nie normalnym obywatelem, 
stanie się jednostką  społecz- 
nie pożyteczną , a ociemniały 


Racjonalna komunikacja autobusowa 


zaprowadzona zosianie ma ferenie woje- 
wócziwa łódzkiego 


Kursować będą luksusowe auta marki „Saurer“ 


Chylący się ostatnio do upad 
ku ruch autobusowy, z racji 
złych dróg, które na terenie 
województwa łódzkiego, szcze- 
gólnie zaś na terenie powiatu 
łódzkiego, jako najbardziej ob- 
ciążonego, zupełnie niemal za- 
marł, ma zostać znów ożywio- 
ny i wprowadzony na tory re- 
alnego połączenia  poszczegól- 
nych miejscowości i ośrodków, 
nie posiadających innej komu- 
nikacji. 

Jak się dowiadujemy dyrek- 
cja łódzkich elektrycznych wą- 
skotorowych kolei dojazdo- 
wych zwróciła się do minister- 
stwa robót publicznych z wnio 
skiem o udzielenie jej koncesji 
na eksploatację poszczególnych 
linji autobusowych na terenie 
województwa łódzkiego. 


Plan, przedstawiony 
dyrekcję, przedstawia się 
dzo imponująco: 

Na wszystkich linjach, które 
nie są obsługiwane przez tram- 
waje dojazdowe uruchomione 
zostaną specjalne, nowocześnie 
urządzone autobusy. 

Autobusów takich ma być 


przez 
bar- 


Rozstrzygniecie konkursu 


na zabudowanie terenów przydworcowych na- 


stąpi 
Jak wiadomo, w dniu 8 b. 
r. upłynął ostateczny termin 
nadsyłania prac konkursowych 
na rozpłanowanie i zabudowa- 
nie przyszłej, nowoczesnej 
dzielnicy przydworcowej na b. 
ierenach kolejowych w pobli- 
żu dworca Łódź - Fabryczna, 
znajdujących się obecnie w 
posiadaniu gminy miejskiej. 
Magistrat łódzki rozpisał 
konkurs, dążąc do jaknajwła 


ściwszego wykorzystania sto- 
sinkowo rozległych terenów, 
leżących w samem sercu Ło- 


dzi, tak, aby mogły w przyszła 
sai stanowić jedną z najpięk- 
_miejszych dzielnie śródmieścia, 


w dniu 26 b. m. 


tembardziej, że w jej obrębie 
mają się znaleźć reprezenta- 
cyjne gmachy municypalności 
miejskiej, oraz wiele budynków 
użyteczności publicznej. 

Do konkursu, jak nas infor- 
mują, zgłoszono naogół pokaż- 
ną ilość prac, dochodzącą do 
kilkudziesięciu projektów, z 
których trzy zostaną wyróżnio- 
ne i zakupione przez miasto. 

W skład konkursowego ko- 
mitetu wchodzą reprezentanci 
władz miejskich, przedstawicie 
le architektów łódzkich i war- 
szawskich. Posiedzenie komite- 
tu konkursowego odbędzie się 
w dniach 26 i 26 b, m. (d) 
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uruchomionych 50 sztuk. Kur- 
sowałyby one nader punktual- 
nie, według ustalonego rozkła- 
du jazdy, tak że każdy z pasa- 
żerów miałby możność zaopa- 
trzyć się w bilet jazdy, na mo- 
cy którego w mieście, do któ- 
rego dojechał tramwajem, 
mógłby przesiąść do autobusu i 
ruszyć w dalszą drogę. 


Plan przewiduje dalej stop- 
niowe uruchamianie autobusów 
na poszczególnych linjach i do- 
stosowanie rozkładu ich jazdy 
do rzeczywistych potrzeh lud- 
ności, 


W pierwszym rzędzie mają 
być uruchomione linje autobu- 
sowe do Tomaszowa Mazowiec 
kiego, tudzież do Łęczycy, Pod 
dębie, Brzezin itd. 


Plan, przedłożony do zatwier 
dzenia, przez dyrekcję Ł. E. W. 
K. D. przewiduje, iż dyrekcja 
objęłaby eksploatacje wszyst- 
kich linji na terenie całego wo 
jewództwa łódzkiego wyłącz- 
nie, urządziłaby specjalne dwor 
ce na własnych placach, na Ba 
łuckim Rynku i przy Placu Le- 
onhardta. O ile ministerstwo 
robót publicznych potraktuje 
przychylnie wniosek dyrekcji, 
zrealizowanie planu spodzie- 
wać się należy jeszcze w roku 
bieżącym. 


Jak się dowiadujemy, dwa 
z przeznaczonych dla Łodzi au- 
tobusów nadeszły już do nasze- 
ETF ZTZEEU ESTEER SEREK Z TA 


Wyjaśnienie 


W związku z podaną przez nas 
wczoraj wiadomością o aferze ete- 
rowej w Częstochowie, dowiaduje- 
my się z miarodajnego źródła, że 
cała sprawa oświetlona została nie 
właściwie, śledztwo toczy się już 
od roku i znajduje się w stadjum 
likwidacji, a ataki prasowe inspiro 
wane są przez pewną jednostkę złej 
woli. 


Jednocześnie  śpieszymy wyjaś- 
nić, że p. Henryk Landsberg z To- 
maszowa z całą sprawą wogóle 
nie ma nie wspólnego, gdyż nawet 
nie należy do zarzadu fabryki. 


go miasta. Są to duże, luksuso- 
wo urządzone wozy firmy 
„Saurer“, Wobec przysłowio- 
wo złych dróg w województwie 
a szczególnie w powiecie łódz- 
kim, przy budowie autobusów 
szczególną uwagę zwrócono na 
resorowanie. Każdy wóz ma 
być zaopatrzony w specjalnie 
skonstruowane amortyzatory, 
które zredukują do minimum 
tak niemiłe i odstraszające od 
jazdy autobusami — wstrząsy. 
Wozy obszerne, wewnątrz ele- 
gancko, ekonomicznie i ze sma 
kiem urządzone. W dbałości o 
hygjenę, siedzenia w formie 
miękkich foteli, wysłane są skó 
rą. Rozkład miejsc w autobu- 
sie gwarantuje jadącym swobo 
dę i uniknięcie pchania się są- 
siadów, co jest aż nazbyt czę- 
sto u nas praktykowane, 

Nareszcie więc będziemy 
mieli prawdziwie europejską 
komunikację autobusową, tak 
rozpowszechnioną i popularną 
zagranicą, a dotychczas zanied 
baną w Polsce, a szczególnie 
na terenie naszego wojewódz- 
twa. (a) 


—— 


będzie wykwalifikowanym rę: 
kodzielnikiem... 


Jakże więc nagle, z powodu 
tak pozornie błahego, jak brak 
kilku tysięcy złotych, przer- 
wać tę zbożną pracę, zarzucić 
w połowie drogi, skazując nie- 
jako te jednostki na powtórne 
kalectwo. 


Kierownicy całego szeregu 
takich instytucji mają zresztą 
sentyment dla swych wycho- 
wanków, sprowadzanych czę: 
sto w stanie półobłąkanego o- 
drętwienia, a dziś już żywych, 
wesołych i inieligentnych. 


Zarzucenie tej pracy jest nd 
powiedzialnością, zbyt obciąża 
jącą sumienia tych ludzi. 

To też wszelkiemi sposoba- 
mi starają się utrzymać obec- 
ny słan rzeczy i mimo piętrzą- 
cych się trudności, z godnem 
pochwały samozaparciem pro- 
wadzą te instytucje, okrawając 
ich zubożały budżet, jak się 
daje. 

Ilość pensjonarjuszy w tych 
instytucjach sięga w przybli- 
żeniu cyfrv 2 tysięcy. 

Dochody czerpią te instytu- 
cje bądź ze składek dobrowol- 
nych, bądź z dorocznych im- 
prez i kwest. 

Koszt utrzymania jednego 
pensjonarjusza wynosi przecię* 
tnie około tysiąca złotych rocz- 
nie, wliczając w to pożywienie, 
mieszkanie, siły kierownicze, 
pomoce naukowe, siżfy nauczy- 
cielskie i t. d. 

Jest to suma niewielka, ale 
stanowi konieczne minimum. 

Skromne budżety zamykają 
się przybliżoną sumą $% miljo- 
nów złotych rocznie. 

Przypada więc w przybliże- 
niu 3 złote na jednego mie- 
szkańca rocznie. Ciężar pozor- 
nie niewielki, a jednak wpły- 
wy ze składek ciągle się 
zmniejsza ją. 

Oczywiście i tu, jak w każ- 
dej sytuacji, znalazłoby się 
wyjście połowicznego przynaj- 
mniej ulżenia tym  instytu- 
cjom. 

Mam na myśli fuzję, jeżeli 
nie wszystkich, to przynaj- 
mniej pokrewnych instytucji, 
dzięki czemu możnaby wydat- 
uie oszczędzić na kosztach ad- 
ministracji i t, p. 

Ale problem ten, wysuwany 
już kilkakrotnie przez jednost- 
ki rozsądniejsze, napotyka na 
wielkie trudności ze względu 
na panujące przesądy i wiecz- 
ną rywalizację. 

Tuski, 


na granicy polsko-niemieckiej 


Od kilkunastu dni policja 
prowadzi poszukiwania za ban 
dytami, którzy dokonali krwa- 
wego napadu na nlebanję w 
parafji Giżyce, powiatu kalf- 
skiego, gdzie z rąk ich padł pro 
boszez tej parafii ks. Żurawski. 

W toku dochodzenia ustalo- 
no, że głównym inicjatorem na 
padu był znany przestępca, no- 
toryczny złodziej i rabuś, kil- 
kakrotnie karamy Piotr Śniato- 
wicz. 

Śniatowiez ukrywał się wraz 
z szajką, która dokonała na- 
padu w lasach węgłowickich, 
kierując się w stronę Sokolnik, 
a następnie ku granicy nie- 
mieckiej 


Policja natychmiast jednak 
obsadziła granicę, aby nie wys 
puścić na teren Niemiec mor* 
derców. 

W czasie wielkiej obławy w 
okolicy Węgłowie, policja sil- 
nym kordonem otoczyła kry- 
jówkę przywódcy Śniatowicza, 
zmuszając go do poddania się. 
Śniatowicz usi'ował stawić a- 
pór, lecz wkońcu poddał się. 


Zbrodniarza, skutego w kaj 
dany, przetransportowano do 
Wielunia. Aresztowanego zba- 
dano i obecnie na zasadzie jego 
zeznań przysłąpiono do likwi- 
dacji szajki, będącej postra- 
chem ludności. (a) 
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Zamiast felietonu 
Sekretarka osobista 


Do urządzenia gabinetu szefa 
hależy zwykie sekretarka osobistą, 
Bywają one rozmaite: 


Nieprzyjemna 


Jest wysoka, dosyć tęga, nosi 
żładkie włosy, nigdy się nie śmie- 
je (szczególnie z dowcipów), a gdy 
Się to czasami stanie — to tylko 
wargami, bo oczy pozostają śmier- 
telnie poważne. Mówi rzeczowo, 
zamówień telefonicznych nie prze- 
ciąga we flirt, jest zawsze chłodna. 

Tylko wtedy, gdy szer jest szcze- 
gólnie dobrze usposobiony. jest 
chłodniejsza © jeszcze jeden sto- 
pień. Nie mówi nigdy o sobie, na 
nytania osobiste odpowiada zdu- 
mionem podniesieniem brwi, nie 
przyjaźni się z koleżankami. Pod- 
czas normalnych dni pracy nie 
przeszkadza, podczas gorączkowo 
zajętych dni spokój jej denerwuje 
lzefa, podczas wolniejszych dni 
[które, jakkolwiek rzadko, zdarzyć 
się mogą każdemu szefowi) jej spo 
kój i równowaga doprowadzają 
do szaleństwa lub do samobójstwa. 


Wrażliwa 


Ubiera się w jasne kolory i kła 
dzie nacisk na to, aby wyglądać 
dziewczęco. Lubi pochylać główkę 
kokieteryjnie - krzywo, często jest 
rozmarzona i czuje się głęboko 
dotknięta, gdy szef nie bierze tego 
pod uwagę. Podczas ważnych po- 
siedzeń dziesięciokrotnie przemyka 
drobnym kroczkiem przez pokój. 
Gdy szef zwraca jej na to uwagę, 
odpowiada drżącym głosem, że nie 
wiedziała o tem, że obecność jej 
jest dla niego osobiście przykra. 
Często szłocha, czasem głośno, cza 
sem cicho, zależnie od tego, czy 
w pobliżu są interesanci (wtedy 
natuarlnie głośno), a nie przepu- 
szcza w tym kierunku żadnej oka- 
zji. Jest idealną wychowawczynią 
mężczyzny, gdyż boi on się jej 
musi mówić do niej zawsze łagod- 
nie i cicho: w przeciwnym wypad 
ku płacze, Podczas słonecznych 
dni znosi ją szef z humorem, pod- 
czas deszczowych — odmalowuje 
jej straszne obrazy tego, co kiedyś 
z nią uczyni, 


Przytulna 


Jest chuda i ruchliwa, często wy 
perfumowana i zawsze wesoła, 
Szefowi prawi zawsze przyjemne 
rzeczy, należy to bowiem do jej 
obowiązków Błużbowych, rozumie 
go zawsze i zawsze jest tego same 
go zdania, co on (nawet wtedy, 
gdy spodziewała się jaknajostrzej- 
szego sprzeciwu), odpowiada zasad 
siczo to, czego szef nie chce sły- 
szeć, stale ofiaruje mu niepotrzeb- 
ne przysługi, chętnie staje za nim 
I zagląda do poczty, śmieje się 
głośno i serdecznie przy każdym 
jego kawale, co wzbudza 
jego nieufność do wlasnego dowci- 
pu, jest śmiertelnie uprzejma wo- 
bec wszystkich odwiedzających, a 
arogancka tylko względem posłań- 
ców, gdyż to należy do jej obo- 
wiązków zawodowych. 


Pilna 


Wie zawsze, o co chodzi, wszy- 
stko już dawno załatwiła, myślała 
o wszystkiem już przed trzema 
dniami, przypomniała o tem szefo- 
wi już przed tygodniem, ma zwy- 
czaj trzaskania drzwiami. Żadne 
napomunienie, groźba lub przekleń- 
stwo nie może jej od tego odwieść. 
Nie znosi sprzeciwu, lubi obchodzić 
się z  interesantami dziarsko i 
kordjalnie, i klepać młodych ludzi 
po ramieniu, co jest szczególnym 
rodzajem kokieterji. Może sobie 
pozwolić na wszystko, gdyż szefo- 
wi dała niezniszczalne przekona- 
nie o swej nienormalnej pilności, a 
gdyby nawet zgrzytał zębami, jej 
tego nie wolno słyszeć. 


O żony! Jesteście stokrotnie po- 
mszczone, gdyż istnieją takie se- 
kretarki! J. M, S. 


30 kwietnia zbierze sie jury 


nagrody artystycznej m. Łodzi 


Tabliczki orjentacyjne i książki zażaleń. — Likwidacja schronisk dla bezdomnych.— 
Zapomogi na wynajem mieszkań dla wyeksmitowanych 


W dniu wezorajszym udbyło 
się pod przewodnictwem prezy- 
denta Ziemięckiego posiedze- 
nie magistratu. 


Jako pierwszy punkt rozpa- 
trzona została sprawa zabezpie 
czenia odpowiedniej liczby 10- 
kali szkolnych dla dziatwy łódz 
kiej. Przeprowadzona ostatnio 
rejestracja dzieci rocznika 1926 
wykazała, że w roku szkolnym 
1922-38 liczba dzieci w wieku 
szkolnym wzrośnie prawdopo- 
dobnie o 5.500, 


Przyrost jest więc bardzo du 
ży i magistrat zmuszony będzie 
zająć się wynalezieniem odpo- 
wiednich pomieszczeń szkol- 
nych. 


Z kolei omawiano  kwestję 
wprowadzenia udogodnień dla 
publiczności, załatwiającej naj- 
rozmaitsze sprawy w biurach 
magistratu. Sprawa ta wywoła 
ła ożywioną dyskusję, w której 
wskazywano na szereg niedo- 
magań w tej dziedzinie. Mię- 
dzy innymi postanowiono wpro 
wadzić na wzór poczty i in- 
nych urzędów specjalne tablicz 
ki orjentacyjne, Na tabliczkach 
tych wskazane będzie nazwi- 
sko urzędnika, jego stopień służ 
bowy oraz zakres jego kompe- 
teneji, Pozatem wprowadzone 
będą specjalne książki zażaleń, 
które znajdować się będą w do 
stępnych dla publiczności miej 
scach. 


Następnie magistrat postano 
wil wyasygnować 200-złotową 
subwencję dla dyrekeji między 
narodowych wykładów nauk 
aministracyjnych i gospodar- 
czych w Gdyni. 

Wobec braku stryenów do 
wieszanią bielizny w kolonji 
mieszkaniowej na Polesiu Kon 
stantynowskiem postanowiono 
wybudować niezależnie od 3-ch 
istniejących już tam suszarni, 
jeszcze jeden budynek, w któ- 
rym mieścić się będzie Suszar- 
nia. Na eel ten wyasygnowano 
7.500 złotych. Pozatem postano 
wiono wybudować na kolonji 
24 stojaki żelazne dla trzepania 
pościeli i t. p. 

Ożywioną dyskusję wywoła- 


Eieryczny herokiprasy 


Reportaż i informacja zajmują w radju 


radjostacji starają się nietylko na- 
dążyć za wartko płynącem życiem, 
lecz również chwytać na  łyska- 
wicznie mknące fale radjowe zda- 
rzenia i wypadki w chwili ich roz- 
grywania się. 

Niedawno doniosła prasa, iż dele 
gacja chińska, przebywająca w Ge 
newie, wysunęła projekt transmi- 
towania z odległego o dziesiątki 
tysięcy kilometrów frontu walki 
japońsko-chińskiej, fragmentów bit 
wy i jej odgłosów. Projekt ten nie 
doszedł do skutku, lecz mógł być 
w każdej chwili zrealizowany i 
przenieść niejako  genewską salę 
obrad i zebranych w niej dyploma- 
tów na odległy plac boju. 

Reportaż radjowy — to jeden z 
najbardziej ciekawych działów pra 
cy w radjo, który udoskonala się z 
roku na rok dzięki postępom tech- 
niczym i coraz to lepiej wyszkolo 
nemu sztabowi specjalistów tech- 
nicznych oraz sprawozdawców. Z 
chwilą nastania pierwszych cie- 
plejszych dni często opuszcza mi- 
krofon również i u nas zacisze stu- 
dja, aby podsłuchiwać życie i dzie 
lić się z radjosłuchaczami aktual- 
nością. 

Reportaż radjowy trudno jest 
porównać z reportażem prasowym 
i kinowym, przedewszystkiem dla- 
tego, że słowo i dźwięk, podchwy- 
cone przez mikrofon, nie wraca już 
a więc tak tutaj, jak i przeważnie 
w innych działach pracy radjowej, 
odbywają się „wieczne premjery”, 
przenoszone do uszu radjosłucha- 
czów z tej olbrzymiej sceny, jaką 
jest świat. 

Aktualność, zawierająca sama w 
sobie momenty emocjonujące i in- 
teresujące ogół, połączone z do- 
świadczeniem sprawozdawcy Ta- 
djowego, to czynniki, które przy 
dobrych warunkach technicznych 
sprawiają, że reportaż radjowy ma 
wielu zwolenników wśród radjo- 
słuchaczy i przyczynia się w znacz 
nym stopniu do ożywienia progra- 
mów. 

Tak, jak w latach ubiegłych, mi- 
krofony sprawozdawcze Polskiego 
Radja wyruszą na łowy, aby w o- 
kresie wiosennym, letnim i jesien- 
nym asystować przy wielu aktual- 
nych wydarzeniach. Korty tenniso- 
we, baseny pływackie, konkursy 
hippiczne, zawody lekkoatletyczne, 
nastroje wsi i miasta, różnego ro- 
dzaju uroczystości, wędrówka ml- 
krofonu po ulicach stolicy zazna- 
jamiająca radjos'uch, z charakte- 
rystycznemi stronami Życia wiel- 
kiego miasta — oto pokrótce kr | 
gram działa tranemiefi aktnalnyob 


Reportaż i informacje — to dwie | 
dziedziny, które w pracy każdej 


radjofonji polskiej na bieżący se- 
zen, 

Blisko spokrewniony z reporta- 
żem radjowym jest dział informa- 
cji w radjo, który posiada również 
charakter całkowicie odmienny od 
informacji prasowych, charakter 
przystosowany do wymogów mi- 
krofonu i psychiki radjosłuchaczy. 
To też informacja radjowa, oddają 
ca nieraz tak duże usługi jest krót- 
ka i objęktywna, podająca do wia- 
domości ogółu dany fakt w jaknaj- 
ególniejszej formie. 

Szerokie informowanie o bieżą- 
cych wydarzeniach i odpowiednie 
ich komentowanie to dziedzina pra 
sy, której w tym wypadku radjo 
jest propagatorem, odsyłając do 


niej radjosłuchaczy.  Przedkładag | mi 


ostatnie wybory prezydenta w Rze- 
szy niemieckiej, Centralna „rozgłoś 
nia polska nadała w dniu wyborów 
w godzinach wieczornych kilka 


poczesne miejsce 


krótkich informacji o wynikach 
tych wyborów. Informacje te ogra 
niczyły się do podania nazwiska 
zwycięzcy — prezydenta Hinden- 
burga, ilości głosów, która padła 
na niego oraz ilości głosów otrzy- 
manych przez głównego kontrkan- 
dydata A. Hitlera. Speaker, koń- 
cząc odczytywanie ostatniego ko- 
murikatu, odesłał wszystkich ra- 
djosłuchaczy polskich do dzienni- 
ków, w których nazajutrz ukazały 
się obszerne opisy przebiegu wybo 
rów. W dziedzinie informacji, ra- 
djo, podając krótkie wiadomości 
bez komentarzy, jest prokursorem 
prasy codzienniej, przyczyniając 
się w ten sposób do budzenia czy- 
telnictwa i zainteresowania spote- 
czeństwa aktualnemi wydarzenia- 


Reportaż i informacja radjowa — 
to skrót aktualności, odbijający 
się w mikrofonie. (r) 


wyłożone zostaną 


Jak się dowiadujemy, wydział 
budownictwa magistratu przygoto- 
wał już szczegółowy plan robót 
brukarskich na rok bieżący. Gdy 
tylko nadejdą pierwsze fundusze 
na zatrudnienie bezrobotnych, roz- 
poczną się roboty brukarskie na 
następujących ulicach: Szopena, 
Trelenberga, (od Łagiewnickiej do 
Szopena), Sierakowskiego, Klinka, 
Żytniej, Ludwiki, Pogranicznej, Ni- 
ciarnianej Kunitzera (do Rokiciń- 
skiej), Dąbrowskiej (od Kilińskie- 
go do Podgórnej), Napiórkowskie- 
go (od Tatrzańskiej do toru kole- 
jowego), Fabrycznej (od Przędzal- 
nianej do Żelaznej), Żółkiewskiego 


bruki 


w roku bieżącym 


oraz na ulicy Nowe Sady. 

Na wszystkich tych ulicach wy- 
łożone zostaną nowe bruki z ka- 
mienia polnego. z 


Pozatem przebrukowane zosta- 
ną następujące place i ulice: plac 
przy dworcu fabrycznym i przyle- 
głe ulice Kolejowa, Składowa, 
Traugutta, 11 Listopada (od Że- 
romskiego do Naftowej), ul. Pił- 
sudskiego (od Narutowicza do Po- 
morskiej), ul. Wrześnieńska, ul. 
Graniczna i ul. Pabjanicka (od ul. 
ks. Skargi do Wólczańskiej). 


Wszystkie te roboty wykonane 
zostaną systemem gospodarczym. 


Podarunek 


świąteczny 


-— Gduie jest omłowiełą wórrmojei żewie smzedał ten krawat? 


ła sprawa schronisk miejskich 
dla wyeksmitowanych. Stwier- 
dzono bowiem, że istniejące 3 
schroniska, przy ul. Napiórkow 
skiego, Bazarnej i Staro-Wól- 
czańskiej nie odpowiadają 
swym celom. Panuje tam wsku 
tek przeludnienia ogromna cia 
snota; ilość zgłaszających się 
petentów wzrasta z dnia na 
dzień. W związku z tem posta- 
nowiono zmienić całkowicie 
sposób niesienia pomocy wy- 
eksmitowanym. Wspomniane 
trzy schroniska zostaną w tiq- 
gu najbliższych dni zlikwidowa 
ne, zaś eksmitowani, potrzebu- 
jący istotnie pomocy, otrzyma- 
ją specjalne zapomogi na wy- 
najem mieszkań z funduszów 
dla bezrobotnych. 

Wkońcu magistrat rozpatry- 
wał sprawę tegorocznej nagro- 
dy artystycznej m. Łodzi, a 
właściwie sprawę wyznaczenia 
terminu zebrania się jury na- 
grody. 


Dotychczas terminu tego nie 
można było ustalić, ponieważ 
magistrat, wobec niezatwierdze 
nia budżetu. nie dysponował su 
mą, preliminowaną na nagro- 
dę. 

Obecnie sytuacja się zmieni- 
ła. Budżet naszego miasta roz- 
trząsany jest w urzędzie woje- 
wódzkim i przypuszczalnie da 
końca tego miesiąca zostanie 
on definitywnie zatwierdzony. 


W związku z tem magistrat 
postanowił wyznaczyć posiedze 
nie komitetu nagrody gm. Łodzi 
na przyszłą sobotę, dnia 30 b. 
m. w sali konferencyjnej ma- 
gistratu. 


Zgodnie ze statutem nagrod, 
nazwisko laureata, wybranege 
przez komitet, podane zostani 
do wiadomości rady miejskiej 
w dniu 3 maja T. b. na uroczy. 
stem posiedzeniu, O ile laurea! 
przybędzie do Łodzi, zostanię 
mu również na tem posiedze 
niu wręczony dyplom honoro. 
wy. 

Na tem zakończono wczora' 
sze obrady władz miejskich. — 
Sprawa zainstalowania 
ześrodkowujących na skrzyża 
waniach ulic, oraz sprawa T 
szerzenia sieci tramwajowej 
mieście spadły z  porządi | 
dziennego ze względu na nieg” 
beeność referenta, p. wicep p 
zydenta Rapalskiego, który ry 
jechał wczoraj rano do Way 
szawy w sprawach * służbą. 


wych. (G) gk 


Tomaszów  ' 


W 
UKARANI PIEKARZE y 
Onegdajszej nocy policja 8 nr, 
na w składzie: kierownika qr6' 
tury starostwa  Śleparskiegjć 
rownika kom. policji pog% 
Koehte, lekarza  miejskieg, ch 
Szyszkowskiego oraz kontroler 
magistratu, dokonała inspekcji v 
tutejszych piekarniach. W trzet 
zakładach stwierdzono stan antyF; 
nitarny i spisano protokuły, pozi 
tem 5 piekarzy ukarano doraźnie, 


POBICIE 

Wczoraj do Jana Pasurzyńskie 
go (Szosowa 11), który ustawia 
płot przy ulicy Spalskiej pode: 
dwuch osobników, żądając pien 
dzy na wódke. Wobec odmow7” 
odpowiedzi osobnicy pobili dot! 
wie Pasurzyńskiego. Policja are 
towała obu osobników, którzy t 
zali się znanymi awanturnike 
kilkakrotnie zatrzymanymi 
władze. Eugenjusz Taltex! 
Jan Kostrzeba (Dluga 50) os 
zostali w areszcie. 
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K acik dla pań 
Liszaje i piegi 


Wiosenne zmartwienia 
pięknej pani 


Zmienna, wiosćnna aura ©: 
gromnie sprzyja powstawaniu 
wszelkiego rodzaju gryp, in- 
flnenzy, anginy, które w tym 
okresie panują nagminnie. Są 
jeszcze i inne skutki takiej po- 
gody, nie groźne wprawdzie i 
nie bolesne, lecz jakże przykte 
i dokuczliwe — a co najgorsze 


— widoczne! Są to tak zwane 
liszaje wiosenne, 
Występują one najczęściej 


na twarzy i rękach u osób o ca 
rze suchej i wrażliwej, po- 
czątkowo pod postacią opitrz 
chnięć. i łuszczącego się na 
skórka, nie leczone jednak i za 
niedbane tworzą w następstwii 
ogniska, plamy bardzo już wi- 
doczne, często dokuczliwe 
ptzez pieczenie i swędzenie. 
Na wiosnę więc osoby o te 
rze sychej, skłonnej do łuszcze 
nia 1 wrażliwej na zmianę po- 
gody, muszą koniecznie zabez- 
pieczyć się przed tym brzyd 
kim i uporczywym liszajem. Ja 
ko środek zapobiegawczy, har- 
tujący naskórek, stosować na- 
leży kąpiele przemienne, śro- 
dek dziś już znany i uznany, 
Szeroko stosowany w nowo- 
czesnej kosmetyce. Każda pa- 
ni, dbająca o swoją twarz, u- 
mie dziś już kąpicle te, lub po- 
wiedzmy raczej okłady, do- 
skonale wykonać. Dwa kawał- 
ki flaneli, dwie miednice z wo- 
uą chłodną i gorącą — mokre. 
lekko wyżęłe flanele przykła- 
dać naprzemian na twarz co 
parę minut. Zabieg ten, trwa- 
jacy około 15 minut, słosowa- 
ny co drugi dzień, daje dosko- 
nale -rezultaty w hurłowaniu 
*kóry, ale także ma jedno nie- 
poślednie znaczenie: ożywia- 
jac skórę twarzy, chroni ją od 
powstawania zmarszczek! 
Jeżeli liszaj ma postać ostrą 
i występuje często w formie 
uporczywej, a nie dźjęcef się 
łatwo usunąć, należy koniecz- 
nie zwrócić się do lekarza spe- 
mjalistyy gdyż zapewne wypa- 
dek ten będzie miał podłoże 
ogólne, a więc: chorobę całego 


organizmu, np. z'a przemiana 
materji. 

Drugiem, niemniej przykrem 
zjawiskiem, powslającem na 


"kórze twarzy, często także na 
zyi i ramionach, występują- 
«em zwłaszcza w porvzątkach 
słonecznej, letniej pogody, są 
piegi. Brzydkie, źżótło - brn- 
natne centki, łączsce się cza- 
sem w duże planiy, na naskór- 
ku delikatnym, o białej karna- 
"Ji blondynek i złoto - wło- 
ych! 
Nabyć piegi bardzo łatwo,! 
*cz pozbyć się ich, to sprawa , 
1acznie trudniejsza. Pierw- j 
zom przykazaniem do walki 
uiemi będzie: chronić się 
zed bezpośredniem  działa-! 
iem promieni słonecznych. 
lie znaczy te wcale,. by nie 
'ychodzić na s'ońce, lecz by 
miejętnie się od niego osła- 
*+ Pomoeną także rzeczą w 
1 uniknięcia piegów jest sta 
“ne, obfitsze niż zazwyczaj 
budrowanie. które tworzy war; 
stwę ochronną na skórze. j 


' Jedynym sposobem pozbycia 

ie piegów jest dziś stosowana 

{metoda światło - lecznicza, któ 

a jednakże zaordynować I wy | 
|onasć może wyłącznie lekarz. 

Jlo wszechstronnej kuracji 

stosuje się także światło i rő- 

wnoczesne używanie odpowied 

ch środków kosmetycznych, 

iteparatów nieszkodliwych, 
„oleconych przez lekarza. Z t. 

zw. środków domowych, któ- 
re skutecznie pomagają, pole- 
ić można: sók cytrynowy, 

k ze świeżych ogórków, a 

ie Świeże, Toztarte poziotn- 
ig 


"m 


G 
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Samobójstwa młodzieży szkolnej 


w świetle ankiety ministerstwa W. R. i ©. 


W ostatnim zeszycie CZa50- 
pisma „Oświata i Wychowa- 
nie“ ukazała się ciekawa praca 
dr. Marji Grzywo - Dąbrow- 
skiej: „Samobójstwa młodzieży 
szkolnej ma podstawie ankie- 
tv“, oparta na zbadaniu 129 
wypadków samobójstw. 

Przedmiotem pracy jest ma- 


terjał, 
hygeny szkolnej ministerstwa 
W. R. i O. P., obejmujący 129 
wypadków samobójstw 

dzieży (w tem 107 chłopców i 
22 dziewcząt), popelnionych w 


okresie od 1909 do 1930 roku. 


Autorka słusznie podkreśla, iż 
w rzeczywistości ilość samo- 


„Stworzenie świała Haydna 


(Z racji 


zapowiedzianego koncertu 


w sali Filnarmoniji") 


Jeżeli nastaną czasy, w których 
haydnowska muzyka okaże się 
przebrzmiałą, nie przestaniemy jed 
nak zachwycać się i wtedy nad- 
zwyczajną maestrją, z jaką autor 
wydostał kontrasty chaosu (Nr. 1) 
i ucieczki piekielnych — duchów 
(Nr. 2), a blasku wschodzącego 
słońca i nastającego Światła (a- 
kord c-dur po Nr. 1), wstrząsów 
natury, a idylli nad strumykiem. 

By ułatwić słuchaczom zrozumie 
nie haydnowskiego arcydzieła, któ 
re ma być odtworzone w sali fil- 
harmonji w dniu 24 bm. podaję 
jego treść poniżej, 


CZĘŚĆ 1. 
Oratorjum roznpoczwna się uwer- 
turą, ilustrującą chaos, który 


istniał przed stworzeniem świata 
(urywane dźwięki niepowiązanych 
melodji). Następuje recitativo ar- 
chaniola Rafaela, poczem chór a- 
nicłów  inionuje pogodną pieśń 
(duch boży unosi się nad woda). 
I rzekł Bóg: Niechaj stanie się 
światło i stało się światło (wspo- 
mniany wyżej akord). DZIEŃ DRU 
GI. Oddzielenie wody od ziemi. 
Przyspieszone tempo niby pieniące 
się bałwany, Skrzypce znaczą zy- 
gzaki błyskawic, przeszywających 
chmury, bębny zaś grzmoty. Chór 
anielski wydaje okrzyki rozpaczy. 
foczem następuje uspokojenie i dy 
tyramb o cudach dnia drugiego. 
DZIEŃ TRZECI. Rozkwit roślin i 
ziół z rozkazu stwórcy. Archanioł 
Gabrjel opiewa ziemię, pokryta 
wspaniałym kobiercem zieleni. Róż 
nobarwne kwiaty pachną tysiącem 
woni i olśniewają swą pięknościa 
a gesty las dummie spogląda w nie 
bo. Aniołowie zachwyt ten wyra- 
żają w pochwalriej pieśni D-dur: 


„Strójcie struny, weźcie harfy”. 
Piękna część, bogata w melodyjne 
fugi, tryskające z Świetlanego źró 
dia melodji 
oratorjum), DZIEŃ CZWARTY. 
Słońce, księżyc i gwiazdy. Część 
ta obfituje w olśniewające obrazy 
wschodu slońca, księżyca oraz po 
działu doby na dzień i noc. Część 
ta koúcy się brawurowym finałem 
chóralnym i terceiem: „Niebiosa 
głoszą chwałę Pana”. 

CZĘŚĆ TL. 

DZIEŃ PIĄTY, Stworzenie ży- 
wych istot. Ryby pluskają w wo- 
dzie, golabki gruchają, słowik śpie 
wa, Instrumenty ilustrują ryk lwa 
I pełzanie gadów. Świat napełnia 
Się żyjącem stworzeniem. Brak tyl 
ko człowieka. 

Ale oto w szóstym dniu Bóg 
stwarza parę człowieczą ra podó- 
bieństwo swoje i każe jej pano- 
wać nad światem. Część tę kończy 
chór aniołów w B-dur z solowym 
tercetem  archaniołów: * Gabrjela, 
Urjela i Rafaela. 

CZĘŚĆ III. 

W majestatycznem „Largo” przy 
dźwiękach Ffietu wyłania się raj. 
świta promienna jutrzenka. Adam i 
Ewa przy wtórze chórów intonują 
hymn dziękczytnny w przepięknym 
duecie. Dalej beztroskie życie i raj 
ska sielanka pary ludzkiej, do cze- 
go upoważnia ła Urjel pozwalając 
korzystać w całej pelni z darów 
bożych. Zakazuje tylko korzysta- 
nia z drzewa wiedzy. Wspanialy 
chór majestatycznie wieńczy dzie- 
ło, skomponowane na chwale 
Twórcy, odznaczające się niezwy- 
kłą świeżością i przejrzystością for 
ty. 

F. HALPERN. 


PORANEK SYMFONICZNY ŁÓDZ 
KIEJ ORKIESTRY FILHARMO- 


NICZNEJ 
Wielkie zainteresowanie wzbu- 
dził zapowiedziany przedostatni 


koncert symfoniczny Łódzkiej or- 
kiestry filharmonicznej, który od- 
będzie się w filharmonji w nadebo 
dzącą niedzielę, dnia 24 bm. o go- 
dzinie 12 w poludnie. Jako solist- 
ka wystąpi niezmiernie utalento- 
wana skrzypaczka Nina Stokow- 
ska, która wykona z tow. erkia- 
stry ulubiony koncert skrzypcowy 
Mendelssohna. Fozatega w progra- 
mie symfonja Szeherezada Rimskie 
go-Korsakowa oraz przepiękna 
suita orkiestrowa Engla Dybuk”. 
Bilety po cenach popularnych już 
nabywać można w kasie filharmo- 
„nji. 


By skutecznie unikać pie- 
gów podczas' upalnego lata 
trzeba pamiętać, że promienie 
słoneczne, przefiltrowane przez 
barwnik żółto = pomarańczo- 
wy i czerwony, — a więc w 
tych kolorach suknie, parasol- 
ki, szaliki, — tracą swą wla- 
snmość wywo'ywania z wnętrza 
skóry pigmentu i tem samem 
iwarzenia piegów. 


„STWORZENIE ŚWIATA” 

W nadchodzącą niedzielę tow. 
mtz. „Szir” urządza w sali filhar- 
monji wielki koncert ku czci 
Haydna, którego 200 rocznica uro 
drin przypada w roku bieżącym. 

W programie oratorjum „Stwo- 
rzenie świata”, które wykonają 
chóry tow. muz. „Szir”, łódzka or 
kiestra symfoniczna oraz soliści 
warszawscy. Dyryguje prof. Fajwi 
SZYB. 


WYSTAWA A. SPERSKIEGO. 


W niedzielę w salonach Philipsa 
(Piotrkowska 104) odbędzie sie o 
twarcie wystawy prac artysty-ma - 
larza A. Sperskiego. Prace tego ar 
tysty tchną żywem pięknem natn- 
ry, bowiem p. Sperski, obcy wszel 
kiemu eksperymentowanie, repre- 
zentuje szkołę, z której wyszły pra 
ce, nie tracące nigdy czaru i uro- 
ku, co cechuje prawdziwy, szcze- 
ry talent, 


Artysta, po dlugim pobycie w 
Wilnie, przybył do Łodzi. Tutaj 
uzyskał pracę przy odnawianiu ko- 
lepjaty w Łasku. Wobec tego prze 
prowadził się do Pabianic, nie tra 
tge jednak kontaktu z naszem mia 
stem, które właśnie pragnie zapo- 
znać się 1e swym bogatym dorob- 
kiem twórczym. 


(najpiękniejsza karta | "A 


go szeregu 
sków. - 


zebrany przez wydział bójstw młodzieży szkolnej była 


w tym okresie czasu napewno 
znacznie większa, niemniej jed 
nak zbadanie 129 wypadków 
pozwala na wyciągnięcie całe- 
istotnych wnio- 


Dane, dotyczące wieku mlo- 


docianych samobójców, wyka- 
UOSUKUREZZKODOSKEGUSZOONONOZANEWZNOZOEOSUDZUDESZEDNOZOPEZDNSANUZUBOFEUESAZ 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


TEATR MIEJSKI 
Dziś jedyny występ teatru an- 
gielskiego The Englisch Piayera, 
prezentujący sztukę B, G. Shawa 
„Candida”, 


Jutro w sobotę i w niedzielę o 
godz. 4-ej świetnie wystawiona 
sztuka A. Tołstoja i P. Szczegole- 
„Azef”. 


W okresie żydowskich świąt 
wznowione zostanie arcydzieło li- 
teratury żydowskiej, wzruszająca 
legenda dramatyczną  Anskego 
„Dybuk” w reżyserji i inscenizacji 
Andrzeja Marka. 

W niedzielę i w poniedziałek po 
wtórzenie „Dybuka”. 


TEATR KAMERALNY 

Dziś wieczorem lekka, sytuacyj 
na komedja Waltera Ellisa „Omal 
nie noc poślubna” w świetnej in- 
terpretacji Macherskiej, Wasiutyń- 
skiej, Krotkego, Szuberta i Zni- 
cza. 

W sobotę raz jeszcze jeden po- 
wodzeniowy „Doktór Stieglitz” z 
Michalem Zniczem. 

W niedzielę o godz. 5 „Omal nie 
noc poślubna”, 


Z TEATRU „ARARAT* 

Emocjonujący a zarazem ostatni 
program sezonu p. n: „Fajgl in der 
Łuftn” osiągnął rekordowe powo- 
dzenie dzięki niezwykłym, pod 
względem formy jak i treści minja 
turom pióra znakomitego Broder- 
sona, Eldego i Oberżanka. 


Nadmienić należy, że zaraz po 
świętach wielkanocnych „,Ararat” 
rozpoczyna swe gościnne występy 
w jednym z największych teatrów 
stolicy. 


Dziś, w piątek, 2 przedstawienia 
po cenach najniższych od 50 gr. 
do 1,60. Początek o godz. 4 pp. i 
10 wiecz. Kasa czynna od godziny 
12 w południe. 


Teatr Pormiarnu, Oarodowa 8 


Dsiś, 22 kwie'nia o g. 3,30 po poł. 
występ 


Żyd. Studja Téairainego 
HAZO 


WYP RAWA 
Benjamina |Il-g0 


komedia w10obr. I. Sz.Abramowicza 
Bilety do nabycia w kasie teatru 
Popularnago. 


Al. I-go 


iyi. Teatr Kameralny, 6,*2 


Dyr. Celmajster i Berman 


Gośc. wyst. Teatru Kam. 


„ARARAT” 


| ZA najweselszy | 


ai in sezonu p. n. F 
„Fajg in der tuin 


w 2-oħ częściach, 12 zupełnie no- 
wych obrazów. 
Dziś 2 przedstawienia, po cenach 
najniśszych od 50 gr. do 1.60 — 
o godz. 4 pp. i 10 waż” 
Kasa czynna od 4, 12 LĄ 


Dilary 


złożone w administracji 
„Głosu Porannego" 


Berminat m low. 


„Doz.” 


zują, iż najwięcej samobójstw 
(24) popełnionych zostało 
przez uczniów w 17—18 roku 
życia i w 18—19 roku życia 
(20); następnie idą lata 15—16 
i 16—17 (po 13 samobójstw). 
Poniżej 15 lat mamy zaledwie 
20 uczniów samobójców. 

O stanie materjalnym rodzis 
ców ankieta uzyskała odpowie- 
dzi w 104 przypadkach, z któ- 
rych wynika, iż procent młodo 
cianych samobójców, należą= 
cych do warstwy zamożnej, 
jest stosunkowo niemal trzys 
krotnie wyższy od procentu sa- 
mobójców œo stanie materjal- 
nym średnim i złym. 

Odpowiedzi na pytanie, za- 
mieszczone w ankiecie, którem 
dzieckiem z kolei jest samobój 
ca, nie przyniosły oczekiwa- 
nych rezultatów. Okazuje się 
bowiem, że naczęściej popełnia 
ją samobójstwa dzieci, zajmu- 
jące środkowe miejsca, a nie 
najmłodsze i nie najstarsze. 

Dane o dziedziczności psy- 
chopatycznej samobójcy okaza 
ły się bardzo nikłe, co, jak pod 
kreśliła autorka, zapewne nie 
odpowiada rzeczywistości. Tru 
dno bowiem  przypuścić, aby 
tylko 27 proc. m!'odocianych 
samobójców było obciążonych 
psychopatycznie. 

Samobójca był pozbawiony 
opieki rodziców w 49 wypad- 
kach (37 proc.). W 4 wypad- 
kach był zupełnym sierotą, w 
17 nie miał matki, w 8 rodzice 
nie żyli razem. 

Z odpowiedzi na pytanie, ja- 
kim uczniem był samobójca, o- 
kazuje się, iż wśród samobój- 
ców przeważali uczniowie do- 
brzy i średni, a nie źłi, jakby się 
to mogło zdawać. 

Wzmożoną pobudliwość ner 
wową okazywało 37 samobój- 
ców , skłonność do samotności 
26, kłótliwość 10,  dziwącz- ' 
ność 9. 

Znakomita większość, bo aż 
70 wszystkich samobójstw, zo- 
stała popeiniona z bromi pal- 
nej. 

Najwięcej samobójstw przy- 
pada na miesiąc czerwiec, naj- 
ważniejszy miesiąc w życiu 
szkolnem, potem idzie marzec 
i maj. Oba miesiące wakacyjne 
dają najmniejszą ilość samio- 
bójstw. 

Na podsławie 
kiety dochodzi 
Dąbrowska do 
wniosków: 

W większości wypadków sa+ 
mobójstw młodzieży szkolnej 
znajdujemy bardzo poważne 
przyczyny zewnętrzne, popy* 
chające dziecko do popełnienia 
samobójstwa, jak brak ciepła 
rodzinnego, złe stosunki domo- 


wyników ans 
dr. Grzywo = 
następujących 


we, zle warunki materjalne 
UE a 

W tych wypadkach, kiedy 
nie stwierdzamy poważnych 


przyczvn zewnętrznych, decy- 
dującą rolę przypisać należy 
naturze samzgo dziecka, pe- 
wnym cechom konstytucji psy- 
chicznej młodocianego samo- 
bójcy  (przeczulenie, dražli- 
wość, wzmożona pobudliwość 
nerwowa, wygórowana ambi- 
cja i t. p.). 

W 18—20 proc. zbadanych 
wypadków znalązła auweska ce 
chy, upoważniające do przypu- 
szczenia, że samobójca nie był 
zupełnie zdrowym psychicznie. 

W dużym stopniu przyczy- 
nia się do szerzenia się samo- 
bójstw wadliwe wychowanie 
młodzieży i dlatego walka z sa 
mobójstwami m 'odzieży szkol- 
nej musi być oparla na tacjo- 
nalnem wychowaniu, w któ- 
rem najważniejszą role przypi 
sać należy kształcenia charak- 
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GŁÓŚ SPORTOWY 
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Polonia-Makoah 3:2 (0:0 


Siaba gra litowej drużyny 


W dniu wczorajszym z okazji 
świąt żydowskich drużyna Hako- 
` ahu rozegrała mecz towarzyski z 
ligową Polonią. Z graczy ligowych 
ujrzeliśmy Malika, Szczepaniaka, 
Odrowąża, Łańkę, Pazurku, Ogro- 
dzińskiego. Skład ten uzupełnili re 
zerwowi: bramkarz Laskowski, Pi- 
głowski, Wróbel, Qiasek i Puch- 
niarz. 

Naogół gra Polonii wypadła bla 
do i jeśli ktoś spodziewał się uj- 
rzeć grę stojącą na poziomie prze- 
ciętnych zawodów  ligcwych roz- 
czarował się srodze, 


Linja ataku grałą bardzo słabo. 
Łańko jest typem zgranego w 90 
procentach zawodnika i dziś pozo- 
stało mu jeszcze dobre wysuwanie 
piłek na skrzydła, technika i ogól 
nie znane lenistwo. Zawiódł niemal 
zupelnie Malik na lewym łączniku, 
a Skrzydłowi wykazali zupełnie 
przeciętną grę. 

Ostoją całej drużyny byt środ- 
kewy pomocnik Pazurek, zasilają- 
cy bez przerwy swój atak dosko- 
nałemi piłkami, wreszcie zniecier- 
pliwiony iego niedołęstwem, sam 
poczał pięknemi strzałami bombar 
dować bramkę Hakoahu. Drugim 
jeśniejszym punktem był Szczepa- 
niak w obronie. 


Polonia była lepsza w polu, lecz 
dopiero po utracie bramki, gdy 
widmo porażki zajrzało jej w oczy 
zdobywa się na lepszą i ambitniej 
sza grę. Zwłaszcza ostatnie 20 mi- 
nut należało do niej niepodzielnie, 
lecz moc poprostu niewiarogod- 
uych sytuacji nie wykorzystano. 


Pierwszą bramkę zdobywa Ha- 
koah w 10 min. po przerwie z ład- 
nego strzału Szarakowiaka. Długo 
Polonia boryka się z obrońcami i 
bramkarzem gospodarzy,- wreszcić 
udaje się Łańce wyrównać wynik, 
a w niedługim czasie uzyskać pro 
wadzenie. Ambitne ataki gości do- 


Dźwiekowe 


OSTATNIE DNI! 


I-szy Kino-Teatr Dźwiękowy 


SPLENDID 


NARUTOWICZA 20. 


CASINO 


Ostatnie dni! 


Dziś początek o g. 12. 


Dźwiękowy Kino-Tealr 


„LAPITOL” 


Nadprogramy. 


prowadzają do zdobycia dalszych 


dwu punktów przez Ogrodzińskie- 
go, lecz jeden nie został przez sę- 


dziego uznany. 


stylu przez Koplewicza. W Hako- 


ahu najlepszy bramkarz Rapoport, | 


obrońca Koplewicz i Presser. Sę- 
dzia p. Andrzejak miał swój słaby 


Niemal w ostatniej minucie o-| dzień. Widzów 2000 osób. Końco- 
brońcy gości zawiniają rzut karny | wy wynik meczu jest bardzo za- 
wykorzystany pewnie i w ładnym | szczytny dla łodzian. 


Ciekawe walki eliminacyjne 


przygotowuje Ł.O.Z.B. na dzień 8 maja 


Jak już donosiliśmy. Polski zwią 
zek bokserski organizuje w dniu 8 
maja „dzień olimpijski”, w który 
to dniu we wszystkich okręgach 
przeprowadzone będą niezwykle 
ciekawe walki eliminacyjne. 

W Łodzi zapowiedziane są nastę 
pujące spotkania: Seweryniak :— 
Garncarek, Rudzki Cyranek. 
Chmielewski — Seidel i Konarzew 


ski — Stibbe. 

Zarząd ŁOZB. postanowił uzupeł 
nić jeszcze program dodatkowemi 
czterema spotkaniami, a mianowi- 
cie: Wojciechowskiego (Geyer) z 
Brzęczkiem (Zjedn.), Spodenkiewi- 
czą (IKP) z Krummem (Geyer), Pi- 
sarskiego (Sokół) z Banasiakiem 
(IKP) i Jaskuły (Zjedn.) z Kempą 
(IKP). 


Start Nurmiego do małżeństwa 


Podczas tego; gdy cała pra sa światowa: zajmuje się zawie- 


szeniem Nurmiego, znakomity finn ma o wiele 


poważniejsze 


zamiary: w najbliższych dniach weźmie on ślub z panną Syl- 
wją Laaksonen, siostrą znaneg o szybkobiegacza. 


Dziś, pocz. o g. 12-ej w 


„OZANGHAJ-ERPRESS” 


ETE 
poł. 


w rol. 
główn. 


Powyższy aparat do ekspe rymentów, będący  hydropla- 
nem do startów katapultowych posiada niezwykłej wielkości 


pływaki, których wnętrze przeznaczone jest 


do transportu 


posyłek listowych. Motor o sile 750 koni nadaje maszynie prze 
ciętną szybkość 275 kilometrów na godzinę. 


Wiadomości 
pilkarskie 


SPojda z Poznania, były repre- 
zentacyjny -gracz Polski, zgłosił 
swą ofertę do PZPN. na trenera 
objazdowego. 

ZIEMIAN, obrońca Legji, uległ 
na ostatnim meczu z Wisłą poważ 
nej kontuzji, tak, że wątpliwy jest 
jego udział w niedzielnych zawo- 
dach Legja — 22 p. p. 

GARBARNIA wyjedzie prawdo- 
podobnie 25 maja do Berlina, w 
celu rozegrania meczu z b. nti- 
strzem Niemiec — Herthą. 

Powołana przez PZPN. specjal- 
na komisja w sprawie reorganiza- 
eji systemu mistrzostw piłkarskich 
i zawodowstwa zajmuje się obec- 
nie pracami prwygotowawczemi i 
niebawem zwoła wstępne zebranie 
wraz z kilkoma zaproszonemi 080- 


bistościami z prowincji celem omó 
wienia planu działania, 


Od 12—3 ceny wszystkich miejse 59 gr. i 1 zł. 


MARLENA DIETRICH 


Anna May Wong i Clive Brook. 


Najdowcipniejszy film Świata p. t. 


Busier ma ifromcie Buster Keaton 


ceny miejsc zniżone! 


Ar 


Nadprogram: 


John Gilbert 


Największy amant ekranu 


w rewelacyj- 
nym filmie 
p. t. 


Upiór Paryża 


A wg. sensacyjnej powieści Gastona Leroux „Cheri-Bibi“ współudział 
"4 biorą Lila Hyams oraz Lewis Stone. 


„Trubadurzy psiej operetki“ , dźwiękowa operetka. 


Od g. 12 do 4 eeny miejsce 
75 gr., 1 zł. i 1.25 


Finał „English Boup“ 


Tegoroczny pikarski mecz fi 
nałowy © puh Anglji będzie 
rozegrany w sobotę, 23 b. m. 
na stadonie Wembley między 
Evertonem i Newcastle. 
Wszystkie bilety -zostały 
rozsprzedane. 


Biegi Hakoahu 


w Helenowie 


W nadchodzącą sobotę Hakoah 
organizuje biegi otwarcia sezonu 
dla mężczyzn, kobiet i junjorów 
na. boisku w Helenowie na dystan- 
sach: 2 klm, 800 m. i 1 klm. 


już 


ŚRI 


zabsię), kerne dla AA re a Ń zd 
Rys Yar ikiotojekty: reklamowe 


PTdawkicze w bykóniwa: =. 


zł. i i2, 


W roli tytułowej niezrównany 


król wesołków, genjalny komik 
bawi i rozśmiesza do łez. 
Początek seansów o gods. 12 w poł. 


Ceny miejsc zniżone: Zł. 


1, 


18 i 2 


Wspaniały film, osnuty na tle rozgłośnej powieści znakomitego pisarza TEODURA DREISERA p. t. 


Tragedja Amerykańska 


NADPROGRAM: DŹWIĘKOWY DODATEK PARAMOUNTU w języku 
polskim, oraz AKTUALNOŚCI KRAJOWE. 
CENY MIEJSC POPULARNE ! 


Potężny dramat ludzkich namiętności. Śliskie drogi życia, zew płci, 
ucieczka przed hańbą i karą śmierci, r tło tego dascynującego filmu 


S$y.uia Sydney i 


W rolach 
głównych 


© 
Dziś, poranek o £. 12 w poł. 


Reżyserji -słynnego 
Sternberga. 


Początek o godz, 2, 


BILETY ULGOWE WAŻNE BEZ OGRANICZEN DNI i ŚWIĄT. 


Nieśmiertelne areydzieło dźwiękowe DOSTOJEWSKIEGO, reżyserji Fedora Ozepa 


Bracia Karamazow 


Wid. gł. Anna Sten, Friíz Koriner. — Tragedja kochanków niewinnie skazanych i zesłanych na Sybir, 


Łódź, 22 kwietnia 1932 r. 


GŁOS HANDLOWY 


Łódź, 22 kwietnia 1932 r, 


syndyka dla handlu 
z Węgrami 


Ukonstytuowała się w Warsza- 
wie organizacja eksportowa dla 
handlu z Węgrami. Organizacja ta 
p. nazwą „To - Han - Za” stanowi 
aparat dostosowany do nowych 
warunków wymiany polsko - wę- 
gierskiej w związku z obowiązują- 
cemi na Węgrzech ograniczeniami 
dewizowemi. 

Z usług tej organizacji mogą ko- 
rzystać wszystkie firmy zaintereso 
wane w handlu polsko - węgier- 
skim. 


Olbrzymie zakupy 
pożyczek przez Fed. 
Res. Banki 


Bilans 12 Federal Reserve Ban- 
ków St. Zjedn. z dnia 13 bm, wy- 
kazuje w porównaniu z zestawie- 
niem z 6 bm. wzrost portfelu poży 
czek państwowych o 100 milj. dola 
rów do kwoty 985 miij, co świad 
czy o tem, że banki federalne zro- 
biły pierwsze wielkie posunięcie 
w kierunku szeroko zakrojonej po 
lityki łatwego pieniądza. Czynniki 
kierujące polityką Fed. Res. Ban- 
ków spodziewają Się, że przez od- 
mrożenie kapitałów ulokowanych 
przez banki akcyjne w papierach 
państwowych wpłyną na porzuce- 
nie polityki deflacyjnej przez han- 
ki. W najbliższych dniach nastąpić 
mają dalsze większe zakupy poży- 
czek państwowych, w związku z 
tem jednak ulegnie zapewne przej 
ściowej silnej redukcji portfel we- 
ksli dyskontowanych. 


Podwyższone wymiary podalkowe 


Urzędy skarbowe nie uwzględniają spadku obrotów 


Urzędy skarbowe przystąpi- 
ły do rozsyłania nakazów płat- 
niczych na podatek obrotowy 
za rok 1931. Nakazy te winny 
były być rozesłane do dnia 15 
b. m. Termin składania odwo- 
łań upływa z dniem 15 maja r. 
b. Mimo to, że obroty w porów 
naniu z obrolami 1932 roku na 
skutek zmniejszonej znacznie 
konsumcji i bardzo poważnego 
spadku cen, dochodzących dia 
niektórych artykułów do 30 
względnie 40 procent, w mku 
1982 bardzo wydatnie zmniej- 
szyty się, wymiary nie są nie- 
tylko niższe ód zeszłorocznych, 
ale w niektórych urzędach bar- 
dzo znacznie je przewyższają. 

Dotyczy to handlu i przemy- 
słu włókienniczego, które w 
związku z wyjątkowo znaczną 
zniżką een, miały w rzeczywi- 
stości w 1931 roku obroty bar- 
dzo ograniczone. 

Branże te, znajdujące się w 
ogromnie tiężkiem ` położeniu 
wyjątkowo dotkliwie . odczuty 
powyższe, niczem nieuzasadnio 
ne zwyżki, dochodzące w nie- 
których wypadkach do 100 a 
nawet więcej procent, 

Wymiary z roku 1930 szcze- 
gólnie wysokie, wyznaczone zo 
stały dla tych branż w Uurzę- 
dach łódzkich IV, XI i XII. 


à k 2 


70 proc. spadek obrotó 


w przemyśle i handlu jedwabnym 


dytuacja na rynku jedwabiu 
kształtuje się niepomyślnie. Poza 
kryzysem ogólnym włókiennictwa 
ujawniają się w branży Jedwabnej 
specyficzne zjawiska wybitnie u+ 
jemne. Jednem z takich zjawisk 
jest nieuczciwa konkurencja spo- 
wodowana rozrostem produkcji w 
tkalniach zarobkowych. Towary 
wyprodukowane w tych tkalniach 
pojawiają się na rynku po nieby- 
wale niskich cenach a proces wy- 
pierania towarów solidnych przed- 
siębiorstw przyspieszony zostal 
przez niewypłacalności firm, które 
dia regulacji wyprzedają swe to- 
wary po cenach katastrofalnie nì- 
skich. Również i konkurencja 
sztucznego jedwabiu daje się silnie 
we znaki, to też sezon wiosenno- 


letni nie przyniósł poprawy i więk 
szość fabryk pracuje 3—4 dni w 
tygodniu. Obroty spadły o 70 proc. 
w porównaniu do r. tb, a cery to 
warów o 50 proc. Pogorszenie sytu 
acji linansówej spowodowało ogra 
niczenia kredytowe ze strony do- 
stawców surowców zagranicznych. 
Wobec tych restrykcji przemysłow 
cy muszą surowce kupować za go 
tówkę, co jeszcze bardziej osłabia 
ich zdolność finansc *'. Jednocześ 
nie wykojczalnie zagraniczne u- 
tworzyły kartel, na skutek czego 
podniesiono cenniki i eofnięto po- 
przednie kondycje. Naskutek tego 
produkcja opiera się wyłącznie na 
gotówce co więzi znaczne zasoby 
finansowe poszczególnych przed- 
siębiorstw. 


fabryki ma szmelc 


Sensacyjny projekt walki z kryzysembawełnianym 


W najbliższym czasie wystąpić 
tma rząd angielski do parlamentu z 
sensacyjnym projektem walki z 
kryzysem we włókienictwie., 

Jak wiadomo, przemyst bawełnia 
ny Anglji utracił ostatnio część 
zagranicznych rynków zbytu i w 
obecnym momencie jego zdolność 
produkcyjna, zbyt wielka w porów 
nania z możliwościami konsumcyj 
nemi jest jedną z przyczyn kryzy- 
su. 
Specjalna komisja, powołana do 
opracowania planu walki z kryzy- 
sem, :Przedľożyłą go obecnie Run- 
cimanowi. Sensacyjny ten projekt 
zmierza do koncentracji produk- 
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Wiaróśce 


cji przez podwyższenie podatków 
dla celów zakupu zbędnych ma- 
szyn i całych przedsiębiorstw. 

Oznacza to poprostu wyrzucenie 
tych maszyn na szmełc w celu 
sztucznego ograniczenia nadmier- 
nie rozbudowanej angielskiej pro- 
dukcji włókienniczej, 

Prezydent Board of Trade oś- 
wiadczył delegacji przemysłowców 
angielskich, która wręczyła mu ten 
projekt, iż w razie gdyby istotnie 
stanowił on radykalny krok na dro 
dze opanowania kryzysu we włó- 
kienictwie angielskiem, przedsiawi 
go gabinetowi z wnioskiem © wnie 
senie do parlamentu, 


„casino“ 
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„W związku z ogłoszeniem 
okólnika min. skarbu w spra- 
wie ulg przy podatku  obroto- 
wym izba przemysłowo - han- 
dlowa rozpisałą ankietę wśród 
organizacji gospodarczych. 
Ulgi te uważane są bowiem 
przez przemysł i handel okręgu 
łódzkiego za niedostateczne, 
gdyż w praktycznem zastosowa 
niu natrafi się na caly szereg 
trudności. Poszczególne organi- 
zacje gospodarcze domagają 
się właściwego sprecyzowania 


szeregu niejasnych przepisów 
okólnika, które utrudniają wla- 
dzom skarbowym stosowanie 
ulg, przewidzianych w okólniku 
Pozatem organizacje kupieckie 
domagają się przesunięcia ter- 
minu zaległości oraz ustalenia 
terminu wpłacania ich. 
Najpoważniejsze  zastrzeże- 
nia budzi pojęcie niesumienne- 
go płatnika, które zdaniem or- 
ganizacji gospodarczych winno 
być przez miarodajne czynniki 
jaknajdokładniej sprecyzowane 


RT: 


15 fabryk bielskich 


zawarło umowy indywidualne z robotnikami 


Jak już donieśliśmy 3 fabry- 
ki w Bielsku zawarły ze swymi 
robotnikami umowy indywidu- 
alne, w których płace robatni- 
cze ustalene zostały na pozio- 
mie o 10 proc. niższym ed płae 
dotychczasowych. 

Ohbeenie ilość tych fabryk, 
które zawarły umowy indywi- 
dualne wzrosła do 15 i w dal- 
szym ciągu prowzdzone są we 
wszystkich fabrykach rokowa- 
nia w tej sprawie. 

Bawiący w Bielsku radca mi- 
nisterstwa pracy i cpieki spo- 
łecznej p. Ulanowski “odbył 
szereg konferencji z przedsta- 
wieielami związków przemysło 


W grudniu firma „Biuro Tech- 
niczne Watt”, właściciel inż. Mar- 
celi Abramson (Narutowicza 18) u- 
zyskała odroczenie wypłat na 3 
miesiące, 

Firma zwróciła się do sądu o ze 
zwolenie na otwarcie postępowa- 
nia układowego, w wyniku które- 
go mogłaby zobowiązania obniżyć 
dc 70 proc., płatnych w 4 równych 
ratach półrocznych. Sąd przychy- 
lił się do prośby firmy, na podsta- 
wie czego wierzyciele firmy zosta- 
ną wezwani przez nadzorcę, po- 
czem zostanie zawarty układ na 
powyższych warunkach. 

w $ 5 

W sprawie upadłości firmy „Her 
man Opoczyński” fabryka pasów i 
pikierów (Wodna 12-14) na zebra- 
niu wierzycieli zawarto układ na 
30 proc. bez kosztów i protestów 
w 3 ratach półrocznych, przyczem 
dodany został rygor do warunków 
układu, że na wypadek niezapłace 
nia w terminie którejś z rat, będzie 
wymagalna zapłata jednorazowa 


talych 30 proe. 
Sąd układ zatwierdził. 
* a * 
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wyeh i robotniczych, na któ- 
rych wysunął sprawę zawarcia 
newej umowy zbiorowej. 

Przedstawiciele _ przemysłu 
oświadczyli, że sprawa ta jest 
w obecnym momencie niezwy- 
kle trudna, gdyż sytuacja pro- 
dukcyjna przemysłu oraz trud 
ności zbytu nie pozwalają na 
unormowanie płac robotni- 
czych w jednolitej umowie 
zbiorowej. 

Na skutek interwencji p. Ula 
nowskiego przedstawiciele prze 
mysłu zobowiązali się udzielić 
w najbliższych ¿niach ostatecz 
nej odpowiedzi. 


Upadłości, nadzory i układy 


elowi Krauskopfowi, prowadzącym 
przedsiębiorstwo wyrobów baweł- 
nianych (Senatorska 4-6) w listo 
dzie ogłoszono upadłość. 


W grudniu 1930 r. upadły za- 
warł układ z wierzycielami na 24 
proc. płatne w 3 równych ratach. 


Na układ nie zgodził się wierzy- 
ciel Icek Wiener, który w opozy- 
cji zarzucał upadłym, że przed za- 
warciem układu porozumieli się z 
poszczególnymi wierzycielami, re- 
gulując niektórym po 60 proc. 


Sad odrzucił opozycję Wienera 
i układ zatwierdził, oraz. uznał u- 
padłych za godnych przywrócenia 
im czci kupieckiej. 


Sąd apelacyjny oddalił apelację 
i wyrok sądu łódzkiego zatwier- 
dził. 

Pierwsza rata 
ści 8 proc. staje 
grudnia 1982 roku. 


układu w wyso- 
się płatna 15 


S$kładaj odzież 
i bielizmę dla 
hezroboinych 


„ZEMSTA NIFTOPERZA” 


wg. operetki Jana Straussa, Wkrótce w Grand-Kinie 


IWAN PETRGWICZ i ANNY ONDRA 


NEK PEM 


Ceduła giełdy w Łodzi 
Dolary St. Zedn. sprzedaż 8,89 


kupno 8,685 
4 proc. poż. premj. dol. sprzedał 
Tendencja wyczekująca, 
WARTOŚĆ KUPONU w. DNIU 22.4 
4 proc. poż. pr. dol. 0,045 
4 i pół proc. L. Ziem 1,50 
4 proc. L, Z. 1,83334 
8 proc. I. Z, Piotrk, 
5 proc. m. Piotrkowa 


49,50 kupno 49— 
4 proc. poż. inwest. 
8 proc. L. Z. Łodzi 
5 proe. m. Łodzi 


4 i pół proc. m. Łodzi 


OBROTY PRYWATNE 


W dniu wczorajszym z powodu 
żydowskich świąt Wielkiej Nocy 
tranzakcje giełdowe w obrotach 
prywatnych były minimalne. 

Papiery państwowe i listy 2- 
stawne lokalne — słabsze. 


Warszawska giełda 
pieniężna 
GOTÓWKA 

Dolary 8,88,50 

Gdańsk 174,75 


CZEKI 


Holandja 861,10 

Londyn 33,65 

Nowy Jork — czeki 8,90" 
Nowy Jork — kabel 8,9 3 
Paryż 35.11 

Praga 26,36 

Szwajcarja 173,25 , 


EZĘCZH AKCJE 
Bank Polski 79,75 80,— 


+ 


ZASTAWNE 
3 proc. budowl. 38,25 
6 proc. dol. 56— 57— 
4 proc. dolarowa 49,— 49,25 
T proc. stabilizacyjna 53,— 58,28 
8 prot BGK 94,— 
4 i pół proc. ziemskie zł. 89,50 
8 proe. m, Warszawy 61,— 61,74 
61,25 
NOTOWANIA BAWEŁNY, 
Loco 6,25 kwiecień 6,08 
6.13 czerwiec 6,20 lipiec 6,30 sier- 
pień 6,38 wrzesień 6,48 październik 
6,56 listopad 6,68 grudzień 6,71 


PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
4 próc. inwest. 90,50 
58,50 
39,25 
8 proc. m. Piotrkowa 58,50 
NOWY JORK, 
styczeń 6,79 luty 6,86 marzec 6,95 


NOWY ORLEAN, 
Loco 6,18 maj 6,13 lipiec — pad 
dziernik 6,54 grudzień 6,66 styczeń 
6.77 marzec 6,94. 


LIVERPOOL 


Loco 4,90 kwiecień 4,58 maj 
"4,55 czerwiec 4,53 lipiec 4,52 sier- 
„pień 4,51 wrzesień 4,50 październik 
14,49 listopad 4,51 grudzień 4,53 sty 

czeń 4.54 luty 4,56 marzec 4,58 


y j Kwiecień 4,60 maj 4,63 czerwiec 
X aer lipiec 4,73. 


Egipska: łoco 6,50 maj 6,21 li- 
piec 6,85 październik 6,56 listopad 
6:61 grudzień 6,67 styczeń 6,72 
marzec 6,80. 

Upper: loco 5,72 maj 5,58 lipiec 
5,65 październik 5,73 listopad 5,77 
gmdzień 4,79 styczeń 5,88 marzec 


B |589, 
| 


j dzień 7,51 styczeń T,54 marzec 7,65 


BREMA, 


Loco 7,88 marzec 7,16 maj 7,26 
lipiec 7,89 październik 7,39 


ALEKSANDRJA. 
Sukkelaridis: 11,46 dipiee 11,95 
listopad 12,80 styczeń 18.15, 
Ashmouni: kwiecień 9,79 czer- 


wiece 9,84 sierpień 10,04 paździer- 
nik 10,16 grudzień 20,26. 
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Dźwiękowy 


Zbytecznem chyba będzie roz- 
wodzić się nad tem, jak bardzo ra- 
djo jest popularne w Ameryce, Ta 
okoliczność właśnie sprawia wiele 
kłopotu amerykańskim dziennika- 
rzom. Tyle już pisali o tym wiel- 
kim wynalazku, że doprawdy nie 
wiedzą, coby jeszcze można napi- 
sać na ten temat, 


Ale w kraju wszelkich możliwo- 
ści ziścić się mogą nawet rzeczy 
niemożliwe, a zwłaszcza w bujnej 
wyobraźni amerykańskich dzienni- 
karzy. 


Posłuchajmy, co pisze o tem jed 
no z pism amerykańskich, 


Z chwilą, kiedy radjo zostało 
wynalezione, zaczęły się dziać na 
świecie cudowne rzeczy. Gdybyś- 
my żyli w czasach  średniowiecz- 
nych napewno posądzonoby nas o 
konszachty z djabłem. Obecnie zaś 
jesteśmy w tem szczęśliwszem po- 
łożeniu, że za te cudowne w zjawi- 
ska nie będziemy już paleni na sto 
sach, gdyż nauka jest w stanie wy 
tłumaczyć te tajemnicze zjawiska. 
Oto kilka z nich: 


Na farmie, niedaleko Santa Bar 
bara w Kalifornji, pewna kome- 
ta gotowała obiad. Nagle usłysza- 
ła piękne tony grających skrzy- 
piec. W domu, jak również w po- 
bliżu, nie było żadnych instrumen- 
tów muzycznych, ani radja. Kobie- 
ta zaczęła nasłuchiwać, skąd się 
wydobywają tony i, ku swemu 
zdziwieniu, przekonała się, że mu- 
zyka płynie... z garnuszka, w któ 
rym gotuje się jej obiad. Przerażo- 
na kobieta wybiegła na dwór, wo- 
łając o pomoc, gdyż była przeko- 
nana, że współdziałają tu jakieś si- 
ły nieczyste, 

Niejaki Peri Torner z Nowego 
Jorku sprzedał swój radjoodbior- 
nik. Tem niemniej następnego wie- 
czora usłyszał na tem samem miej 
scu, gdzie przedtem stał jego 
głośnik, dźwięki audycji radjowej. 
Okazało się, że tym razem dźwięki 
pochodzą z pieca, koło którego 
stał odbiornik  radjowy i dzięki 
temu „piec sam zamienił się w od- 
biornik” (Dosłowne). 

W miasteczku niedaleko New- 
Jersey pewien farmer wyszedł 
przed swój domek uporządkować 
grządki w ogrodzie,. Gdy wziął ło- 
patę do ręki, usłyszai głos prele- 
genta radjowego, wygłaszającego 
odczyt. To zdziwiło go  niezmier- 
nie, gdyż radjostacja znajdowała 
się w znacznej odległości. Ale wnet 
przekonał się, że głos dobywa się 
z łopaty, która wówczas zamieni- 
ła się w odbiornik radjowy”. 

Te wszystkie „cudowne” zdarze- 
bia pismo owo objaśnia w nastę- 
pujący sposób: ludzie prości napew 
no myślą, że to są jakieś nadnatu- 
ralne zjawiska — czary lub cuda. 


COENE TZPATZETTK TRZECI 
kiekiryczne działo 


niewydające huku 


W tych dniach odbywały się 
w Przerowie na Morawach próby 
funkcjonowania nowego działa, zbu 
dowańego przez Alojzego Trczka i 
modelarza ' Sztrycharskiego. Że- 
lazny nabój podobny do szraptela 
został kilkakrotnie wystrzelony na 
odległość 12 m. i to bez jakiejkol 
wiek eksplozji i huku. Model był 
bardzo mały, tak, że odległość 
strzału nie była wielka, ale kon- 
struktorzy sądzą, że przy udosko- 
naleniu działa i użyciu większej 
energji elektrycznej działanie be- 
dzie o wiele znaczniejsze, 


Pierwszy raz w Łodzi! 


TOM TYLER 
Wąwóz zaginionych ludzi 


1. Niedoścignio= 
ny mistrz sensacji 


w emocjonującym 
dramacie pod tyt. 


Dziś poraz ostatni! 


Ii. Niezwyciężony 
władca prerji — 


Szmuglerzy 


— Wielki podwójny program cowboyski 24 akty! 


BOB CUSTER 


we Sapena 
dramacie p.t 


Amerykańscy 


Początek seansów o g. 4-ej, w sob. i niedz. o g. 12-ej — Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 50 groszy. 


Gulasz śpiewa arię z hidy 


Radjo dostarcza prasie amerykańskiej nielada sensacji 


Nauka jednakże tłumaczy to w bar 
dzo prosty sposób. Takie cudowne 
zdarzenia mają zwykle miejsce w 
pobliżu stacji nadawczej. Podczas 
gdy radjostaja jest czfħna, powie- 
trze dookoła pełne jest fal radjo- 
wych. Fale te rozchodzą się 
wszerz j wzdłuż i niekiedy dostają 
się do różnych przedmiotów z me- 
talu, Wówczas przedmioty te za- 
mieniają się w chwilowe odbiorni- 
ki radjowe i zaczynają grać. 
Istnieją ludzie, którzy wmawia- 
ją sobie, że cierpią na różne choro- 
by i że właśnie radło spowodowało 
te cierpienia. Już obecnie dużo jest 
ludzi w szpitalach dla obłąkanych, 


którzy twierdzą, że są chorzy na 
chorobę radjową. Naprzykład, je- 
den z takich obłąkanych wbiegł d- 
studja radjostacji i zażądał, by na- 
tychmiast przerwano audycję, 
gdyż. jak tylko radjo zaczyna grać, 
odczuwa on silne bóle żołądka. Le- 
karze amerykańscy stosują już na 
wet pewną skuteczną metodę lecze 
nia tych nieszczęśliwych obłłąka- 
nych. Dają im jakieś specjalne pi- 
gułki, sporządzone z mąki i wody. 
które ponoć dobrze działają na 
chorych. 

Takiemi to bajdami karmi się 
czytelników w Ameryce, w tym 
kraju wszelkich możliwości. (r) 


150 zł grzywny 


za kolportaż głośnej książki „Das ist Polen“ 


Przed sądem grodzkim stanął w 
Łodzi właściciel księgarni Erd- 
mann, oskarżony © bezprawne roz 
powszechnianie na tutejszym rynku 
księgarskim znanej w Niemczech 
książki pod tytułem „Das ist Po- 
len”, której autorem jest v. Oer- 
izen. Książce tej odebrano swego 
czasu debit. Na rozprawie stwier- 
dzono, że Erdmann zamówił w 
Niemczech wielką ilość egzempla- 
rzy tej książki z tem, aby wysłano 
mu je w pojedyńczych egzempla- 
rzach. Na poczcie zatrzymany zo- 
stał transport tych książek, prze- 
znaczonych dla Erdmanna. Z uwa- 
gi, że jest to dalszy ciag transpor- 
tu, sąd skazał Erdmanna na 150 
złotych grzywny. 


ąż na raty 


Biedna Juliefie zapłaciła weksle i ulraciła 


Marzeczoneśo 


(Specialna służba korespondencyjna „Głosu Porannego”) 


Paryż, w kwietniu. 


Juliette, pierwsza sprze- 
dawczyni w magazynie mód 
Chanteclair w Paryżu, wysoka, 


mądra, renolutna, pełna głębo- 
kiej radości człowieka pracu- 
jacego z powodzeniem, długo 
nie chciała mieć niec wspólnego 
z miłością (wydawała jej się 
bowiem związana ze zbyt wiel 
kiem zawracaniem głowy). TJ- 
ważała namiętność za pewien 
rodzaj rozrywki po zamknię- 
ciu sklepu i czekała, aż zao- 
szczędzi sobie tyle, by móc się 
w ten sposób zabawić. Mając 
trzydzieści lat, doszła do tego, 
że zapytała m'odego, łagodne- 
go Karola, czy chce do niej na- 
leżeć. Karoi, którego cichy i 
potrzebujący opieki sposób ży 
<ia obudził w niej instynkt ma 
cierzyński, zgodził się po pe- 
wnym czasie. Zaręczyny odby- 
ły się zupełnie oficjalnie. 
* è m 

Po pewnym czasie poznała 
Juliette z nieomylnych 7na- 
ków — listów miłosnych, które 
przyłapa'a, że Karol jest bar- 
dzo blisko zaprzyjaźniony z 
jeszcze dwiema niewiastami. Z 
całym spokojem poprosiła go o 
wyjaśnienia. Z początku za- 
czął słamać. Gdy go to jednak 
zbyt wytężyło duchowo, przy- 
znał się z rezygnacją do wszyst 
kiego, Są to dwie śliczne dziew 
częta, którym mimowolŃ przy- 
rzekł małżeństwo. Z góry już 
wiedział, że powstaną z tego 
różne nieprzyjemności. Bóg je- 
den wie, jakie to wszystko 
najdzie rozwiązanie bez strze- 
laniny i zabójstwa. Wyglądał 
tak smutnie i mizernic w swo- 
jem  zatroskaniu, że Juliette 
musiała głośno się roześmiać ł 
przyrzekła wziąć sprawę w 


swe ręce. 


Zaprosiła do' siebie obie nie- 
wiasty, poznała je ze soba i 


przedstawiła im 


całą sprawę. |mi i wszystko wydawało się w 


Klara chciała kazać aresztować | najlepszym porządku 


natychmiast Karola, jako+o0- 
szusta matrymonjalnego, A- 
drjanna chciała go nawet za- 
bić. Juliette odparła na to. 

— Panie są bardzo młode i 
mają burzliwą krew. Nie tru- 
dno więc będzie wam znaleźć 
w przeciągu ośmiu dni pełno- 
wartościowego zastępcę Karo- 
1a. Ja jestem starsza, nie tak e- 
lastyczna, innemi słowy posia- 
dam charakter. W wyniku te- 
go ustąpicie napewno... Trochę 
spokoju!... Pozwólcie mi skoń- 
czyć!.. Nie żądam naturalnie 
niczego darmo. Zapewnię każ- 
dej z was pewną sumę wza- 
mian za spokojną rezygnację. 
Jednak musicie — nie jestem 
tak bogata — udzielić mi pe- 
wnych ułatwień p'atniczych. 
Ulug mój uregułuję w 18 mie- 
sięcznych ratach. Każda z was 
otrzyma odemnie 18 weksli. Z 
temi pieniędzmi możecie bez- 
trosko żyć przez półtora roku. 
Ą więc dłużej i lepiej, niż gdy 
byście były zamężne z Karo- 
lem. No, zgoda? 

Zgoda. Obie damv wycofały 
się spokojnie ze swemi weksla 


Nagle pojawiła się Ninan 
czwarta i ostatnia narzeczona 
Karola. Była ona typem, który 
dawniej oznaczano jako „ko- 
biecy*': niezdecydowana, wie- 
loznaczna, bezmyślnie uśmiech 
nięta i nieobliczalna. Ta Ninon 
nie zgodziła się ani na weksle, 
ani na gotówkę, lecz oświad- 
czyła, że przyjmuje walkę o 
Karola. Juliette wzruszyła ra- 
mionami i nie zwracała na to 
uwagi. Karol, zachwycony, ale 
i przerażony energją Julietty, 
zdecydował się na Ninon. Ju- 
liette ujrzała się opuszczoną, 


ale z 36 wekslami do zapła- 
cenia. 
+ ta. 
W przekonaniu, że prawo 


jest prawem, zaskarżyła ona ry 
walki o zwrot tych weksli. Ze 
względów farmalnie - praw- 
nych skarga jej została odrzu- 
cona. Czy jednak odpowiada 
poczuciu sprawiedliwości ludu, 
że niewiasta musi zapłacić ty- 
le rat nie zapewniając sobie 
mimo wszystko pana swego 
serca? 
F. RZ. 


Katastrofa w pustyni- 


— 0 Boże! A ja myślałem, że to jest fata morgana! 


Nie zawadzi przypomnieć, że 
autor wspomnianej książki von 
Oertzen był pupilem sanacji, w Bos 
linie stale spędzał wieczory w sfe- 
rach dyplomacji polskiej i biuro 
prasowe prezydjum rady mini- 
strów sprowadziło go do Warsza- 
wy i podejmowało go tam wystaw 
nie. Rezultatem była książka „Das 
ist Polen”! 


Go usłyszymy dziś 
przez radjo? 


12,10 Płyty gramofonowe. 

15.25 Odczyt dla maturzystów 
p. t. „Napoleon a Polska” — wygł. 
prof. H. Mościcki, 

15,50 Odczyt dla 
p. t. „„Kasprowicz” 
Konrad Górski, 

16,10 Płyty gramofonowe. 

16,20 Skrzynka pocztowa — ko- 
respondencję bież. omówi dr. Ma- 
ijan Stępowski. 

16,40 Płyty gramofonowe. 

16,55 Lekcja języka angielskiegą 

17,10 Odczyt z Wilna p. t. „Kró- 
lewska milość” — wygł. p. Wanda 
Dobaczewska. 

17,85 Koncert muzyki lekkiej. 

19,15 Komunikat izby przem» 
handi, w Łodzi. 

20,00 Pogadanka muzyczna (omó 
wienie koncertu symfonicznego) = 
wygł. p. Karol Stromenger. 

20,15 Koncert symfoniczny z fil 
harmonji warszawskiej. Wykonaw* 
cy: Orkiestra filh. warag. pod dyr, 
Oskara Frieda, Chóry opery war 
szawskiej, Aniela Szlemińska (sa< 
pram), Halina Leska (alt), Adam 
Dobosz (tenor) i Aleksander Michą 
łowski (bas), 

W programie utwory L, van Be6= 
thovena: 1. Uwertura  „Leonora* 
ur. 3, 2. IX-ta symfonja w wyk, 
orkiestry, chóru i solistów. 

W przerwie koncertu symfonicź 
nego feljeton literacki Dzikowskie- 
go p. t. „Pisarze w cieniu”. 

22,50 Muzyka taneczna. 


maturzystów 
— wygł prof, 


AUDYCJE ZAGRANICZNE, 

Heilsberg (276) 

21,156 Współczesna muzyka ro- 
syjska („Odlewnia żelaza” Mołoso- 
wa, Koncert skrzypcowy Prokofje- 
wa, Symfonja F-moll Szostakowi- 
cza), 

Daventry (1554) i Manchester 
(801) 

21,35 Muzyka kameraln (Kwarte 
ty smyczkowe: Dworzaka F-dur i 
Williamsa G-moll, Sonata „Appar 
ssionata” Beethovena), 

Strassburg (345) 

20,80 Operetka Messagera „Leg 
petites michu”. | 

Rzym (441) 

20,45 Operetka Kalmana „Bra. 
bina Marica”. 


Trochę humoru 
KRÓTKO I WĘZŁOWATO. 

O generale pruskim, von Patersle, 
komendancie twierdzy w Szpandar 
wie, opowiadają historję następu: 
jącego rozkazu dziennego: 

„Kanonier Krauze popełnił błąd, 
chcąc się przekonać, czy armata 
jest nabita. Była nabita. Pochowa- 
nie zwłok w białych,  paradnych 
spodniach, odbędzie słę jutro”, 

ZAPÓŹNO. 

Złodziej (w nocy do przechodnłaj 
Proszę pana, która jest teraz go- 
dzina? 

Przechodzeń: Dla pana w każ- 
dym razie już zapóźno. 

Złodziej: A to dlaczego? 

Przechodzeń: Bo właśnie przed 
chwilą ukradł mi już zegarek jakiś 
pański kolega, 
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Dźwiękowy Kino-Teatr 


„Przedwiośnie 


feromskiego 74-76 
róg Kopernika 


22TV.— „GŁOS PORANNY” — 1932 Nr. 111 


Dziś | dni następnych! . 


Potężne arcydzieło naukowe, przedstawiające tra- 
giczne polowanie, obławy na lwy w krainie le- 


m M mM 


ka Mówi 


gendarnych pigmejów p, t. 


Afry 


Nadprogram ciekawe aktualności filmowe i arcywesoła, komedja pt. „Cohn i Kelly w Straży Ogniowej“ 


Początek seansów w dni powszednie o g. 5 p. p., w niedzielę i święta o godz. 3 p. p. 
s Ceny miejsc: I 1.30, 1X 90 gr., III 60 gr. 


tramwajów, dla wygody Sz. Publiczności ostatni seans o godz. 9 wiecz. 


Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 60 gr. 


Ze względu na rozkład jazdy 


UWAGA: W niedzielę i święta są wyświetlane poranki od g. 1 po poł. wszystkie miejsca po 30 gr. 
Następny program: „ORKAN“ w roli głównej Lupe Velez. 
Kupony ulgowe po 75 gr. na wszystkie miejsca ważne we wszystkie dni z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt 


Uwaga: Passe-partouts | bilety wolnego wejścia w niedzielę i święta bezwzględnie nieważne. 


p IIMI A © A 
| Ogłoszenia drobne | 
Pomem PIES PTOP AI 


Mzzsu ru: 


Kto poszukuje 


mieszkania, lokalu fabryczne- 
go, biurowego, pokoju z klatki 
schodowej, zgłasza się do je- 
dynego pod wzgl. organiza- 
cyjnym w Łodzi biura „Pol- 
ruch“ Al, Kościuszki 27, tel, 
141-01, 132-01. 


Biuro „POLRUCH*, Al, Koś- 
ciuszki 27, telef. 141-01, 132-01 


poleca między wielu innemi 


mieszkaniami: 
CZTEROPOKOJOWE MIESZKA- 
NIA FRONTOWE z WYGOD. 


Gdańska kw. zł. 466.— 
6 Sierpnia 475,— 
Piotrkowska 480, — 
Pomorska 490.— 
11 Listopada 460.— 
PIĘCIOPOKOJOWE MIESZKA- 
NIA FRONTOWE z WYGOD. 
Andrzeja kw. zł, 565— 
11-go Listopada 665,— 
Gdańska 600— 
Piotrkowska 730.— 
Àl I. Maja 625.— 


3$-POKOJOWE MIESZKANIA Z 
WSZELK. WYGODAMI 


Mielczarskiego kw. zł. 230,— 


Wólczańska 290 — 
Lipowa 290. — 
Piotrkowska 310— 
Kopernika 320.— 
Zawadzka 360.— 
Nawrot 390.— 
Żeromskiego 400.— 
Zielona 410.— 
Piotrkowska 420.— 
2-POKOJOWE MIESZKANIA 
Z WYGODAMI 
Nawrot kw. zł. 183.— 
Żeromskiego 186— 
Nowomiejska 200.— 
Sienkiewicza 225.— 
Piotrkowska 280,— 


POKOJE Z KUCHNIĄ PRZY 
Piotrkowskiej kw. zł. 80—100.— 


Przejazd 119.— 
Nawrot 99.75 
Moniuszki 99.75 
Wólczańskiej 116— 


JEDNOPOKOJOWE MIESZKANIĄ 
W STARYCH DOMACH 


Ul. Napiórkowskiego kw. zł. 34.— 
Mielczarskiego 39.90 
Wólczańska 538 — 
Zielona 45, 58, 66, 106,— 
Andrzeja 66.50, 77, 120.— 
Zamenhofa 120.— 
Piramowicza 100,— 
Kilińskiego 135— 
Nowo “Senatorska 100.— 
Piotrkowska 53, 80, 100— 

{W km PAZERA > 

1 LUB 2 POKOJE na biuro i skład 

poszukiwane w centrum od gospo- 

darza. Oferty pod „Parter lub 1 pię 
tro”, 


Pr eniumerafa datkami 


40qrozsp, z przesyiką poeztewą 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 
Redaktor: Eugeniusz Kronman. 


miesięczna „Ołosu P 


1 LUB 2 ŁADNIE umeblowane po- 
koje odnajmę. Al. Kościuszki 93, 
m. 6, odd 3 — 7 godz. 
ELEGANCKI pokój umeblowany z 
wszelkiemi wygodami i telefonem 
odnajmę. Cegielniana 19, m. 8. 
DUŻY, ładny i słoneczny umeblo- 
wany pokój odnajmę (ew. małżźeń 
stwu). Gdańska 28, fr, I p. m. 4. 


POSZUKUJĘ pokoju na pra- 
wach lokatora, okolica obojętna. 
Oferty pod „Bezdzietny*. 


POKÓJ ładnie umeblowany, wszel 
kie wygody, telefon, z utrzyma- 
niem lub bez odnuajmę. Nawrot 2, 
m. 81, front, II piętro, 3 brama. 


— mmu— A 


POKÓJ (lub dwa) elegancko ume- 
blowany lub bez mebli, ciepły, sło- 
ncezny, front, I piętro, z niekrępu- 
jącem wejściem, również odpowied- 
nie dla lekarza lub adwokata, do 
wynajęcia zaraz. Kopernika 19, 
m. 4, od 9 do 12 rano. 

2 POKOJE bez mebli, słoneczne, 
ew. z używ. kuchni odnajmę. Śród 
miejska 29, m. 6, front, II piętro. 
2 POKOJE umeblowane na biuro 
ew. 1 pokój umeblowany, jeden 
bez mebli na zamieszkiwanie do 
wynajęcia. Przejazd 19 m. 15, 
front, I piętro. 


SKLEP oraz pokój z kuchnią, dwa 
wejścia, nadający się na każde 
przedsiębiorstwo, ładnie urządzony 
tylko dla chrześcijanina do odda- 
nia. Kłys, Przejazd 384. Pośrednicy 
wykluczeni. 


SKLEP oraz pokój z kuchnią. 
kolonjalny z urządzeniem tanio 
do odstąpienia Zamenhofa 17. 

SALĘ fabryczną 200 m* na 
parterze ze sklepieniem poszu- 
kuję. Oferty pod „Szarparnia”. 


NIERKRĘPUJĄCY i słoneczny 
pokój frontowy odnajmę Żerom- 
skiego Nr. 77 m. 7, 


BALKONOWY ładny pokój odnaj- 
imę. Cegielniana 37, m. 15, 


SKLEP _—kolonjalno - spożywczy 
oraz 2 pokoje z kuchnią natychmiast 
tanio sprzedam. Wólczańska 166. 
Wiadomość na. miejscu. 


4-POKOJOWE mieszkanie z 
wygodami od zaraz do wynaję- 
cia. Wiadomość: Wólczańska 23 
Dozorca wskaże. 808—1 


POKÓJ z kuchnią lub pojedyńczy 
pokój do wynajęcia. Aleksandryj- 
ska 34. Lipińska. 919—1 


— 


POKÓJ umeblowany z telefonem 
dla pojedyńczej osoby do wynaję- 
cia. Tel. 163-50. 5349—7 


* se wszystkiemi do- 
ostente — 


Maszynowa-Pejsachowa v» sx: ? 


codzlennie Swteża oraz 


Mąka matowa goaa 


swej dobroci 
cukieania N. WEINSERGA 
Piotrkowska 38, tol, 1438-82, 


Makaroniki w wielkim wybo- 


rze na skladrie. 
Mace i make znajduje się w firmo- 
wem opakowaniu 


Cena konkurencyjna! 


Specjellsta ehorób skórnyeh 
I wenorycznysh 


Nawrot 7, tel. 138-07 
od 10—12 i od 3—7 


A a M 


Dr. Iózei Kon 


CHOROBY DZIECI 
przeprowadził się 


na ul. Kościuszki 8 


tel. 144 84, 


„Praca* 


Kursy Zawodowe Żeńskie przy 

Tow. Szerzenia: Pracy Zawod. 
wśród Kobiet Żyd. | 

Wólczańska 21, tel. 167-15 

Prsyjmuje zapisy na nast. działy: 

. Krawiectwo-damskie 

. Haft ręczny 

. Modniarstwo-kapelusze 

„ Bieliźniarstwo 

. Ondulacja 

. Manicure 

Sekretarjat czynny od 9—1 
i 3—7 po poł. 


bem 


ew. pół do sprzedania 


przy ul. Kelma. Dochód 3.500 
zł, rocznie, Wiad. Zgierska 24, 
Zakład Fotografiezny, tel. 184-60. 


Nauka | wychowania je 
LEKCJI i korepetycji udziela 
rutynowany nauczyciel. Zapóź- 
nionym metodą skróconą. Ra- 
tuje zagrożona promocje. Przy- 
gotowuje do egzaminów. Spe- 


G> UI H 00 00 = 


cjalność: matematyka, polski, 
Wólczańska 29, m. 1, front, 
parter. 915—2 


KREDENS i 12 dębowych krze- 
seł bardzo tanio do sprzedania. 
Ul. Mielczarskiego 24, m. 5. 48—7 


Posady 


POSADY sekretarki, korespondent 
ki wzgl. pracy na godziny poszu- 
kuje rutynowana korespondentka 
polsko - francusko - angielska zna 
jąca stenografję. Oferty sub: „Sa- 
modzielna” do „Głosu Porannego”. 
Telefon: 162-99. 826—15 


Qgłoszenie. 


Sądu Qrodskiego 


Komornik 


w Łodsj, rewiru 
14-go zamie- 
sskały x ać 
prsy ul. Al. I. 
Maja 34 na casa” 
dste art. 1030 
U. P. C. ogłasza, 
że w dniu 
29 kwietnia 
1952 od godz, 10 
r. w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej 33 
odbędzie się 
spzusdaż z prze- 
targu publicsnego 
ruchomości nale- 
żących do 
Icka Wolfa Kaczki 
składających się 
z mebli, żyrando- 
lu i 2=ch nocnych 
lampek 
ossagowanych na 
sumę ZI. 660.— 


Łódź, 19.4,32 r. 
Komornik 


Słanisław 
Dulkowaki. 


Do akt Kr. 
375 | 1932 


Ogłoszenie 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi do spraw upa* 
dłości, zam. w 
Łodzi przy ulicy 
Wólczańsaiej63na 
zasadzie art. 1030 
U.P.C. ogłasza, że 
w dniu 29 kwietnia 
1932 r. od godz. 
10 runo w Łodzi, 

przy ul. Anny 9 
odbędzie się sprze 
daż z przetargu 

publicznego ru 
chomości należą- 
cych do 

upadłej firmy: 

Łódzka Fabryka 
Gwoździ i Drutu 

„Polgwóźdź* 

i składających się 
z urządzenia gwo- 
ździarni, dru- 
ciarni, magazy- 
nu i kantoru 
oszncowanych na 
sumę zł. 71.315— 


Łódź, 20.4. 1932 


Komornik 
W. Koszelik 


LE S) 
WARSZTATY REPARACYJNE i. 205 2R TEL 
WYPOŻYCZANIE CZAMY AKUMULATORY 
AKUMULATORÓW DO DOMÓW. 


KUPLY 


którzy polecają 
swoje towary 


W „GŁOSIE PORANNYM” 


nie zosja 
zmniejszenia 
obrotów 


BATI 


Dźwiękowe Kino 


KILINBKIEGO 178 


Dziś i dni następnych! 
Wielkie wydarzenie artystyczne dla 
całej kulturalnej Łodzi! Film, którym 
Świat jest zachwycony! Nowy i walny 

tryumf kinematograji francuskiej I 


Mik JON 


Role główne: Annabella, Wanda 
Grevllie, Rene Lefevre, 
Początek seansów! w dni powssadnie 
o g 4, w soboty, niedziele i święta 
o g. 2, Ostatni seans o godzinie 9.15. 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca 

po 60 g 


r. 

Następny program: MONTE CARLO 

w rolach głównych: Jack Buchanan 
I Janette Macdonal. 


Po 20 gi 


NAJLEPSZE CIASTKA 


poleca 


CUNIERNIA £. GOMOLNSKIEG) 


PRZEJAZD 1. TEL. 183-72 i 209-87 


CENTRALNA ŁADOWNIA 


LÓDZ 
PIOTRKOWSKA 167 


EL. 205-214. 


AKUMULATORÓW 


RADIOWYCH 
SAMOCHODOWYCH 
MOTOCYKLOWYCH 


ona 


NA TELEF. WEZWANIE 


szpalt): laza strona 2 zł; Reklamy tekstem 


wynosi w Łedsi sl. 4.00, sa o 
w kra — w 


i za wiersz milimetrowy 1-szpalto 8 

l oszenia OZ zł. 1.50; A tekście: aeeti miejsca na stronie od 3 do 7 włącznie 60 gr. 
bee zastrzeżęnia miejson gru nadesłane od strony 8-ej do końca tekstu 40 gr; nekrologi 40 gr. Zwyczajne 
(str. 10 szpalt) 13 Drobna 18 gr. sa wyraz, najmniejsze ogłoszenie zł. 1.50. Poszukiwanie pracy 10 gr. za wy- 
raz, najmnie 1,20. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są 
o 50%, drożej, firm zagr. 1000, Za ogł. tabolaryczne lub fantaz. dodatk. 50%, Ogł. dwukolor. o 50%, droke 


Za wydawnictwo „Puma. Wsławnioma «m. x ocr. odo: Euganiusx Kronman. W drukarni własnej Piotrkowska 101 


granicy — sł 9. -~ 


